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Depesze 
z Polski i ZSRR* Z okazji przypadającej dzi­siaj 23-rocznicy Rewolucji Lip­cowej na Kubie, I sekretarz Komitetu Centralnego Pol­skiej Zjednoczonej Partii Ro­botniczej Edward Gierek, prze­wodniczący Rady Państwa Henryk Jabłoński i prezes Ra­dy Ministrów Piotr Jarosze­wicz przesłali depeszę gratula­cyjną do I sekretarza Komite­tu Centralnego Komunistycz­nej Partii Kuby, premiera re­wolucyjnego -ządu Republiki Kuby Fidela Castro i prezy­denta Republiki Kuby Osval- do Dorticosa Torrado.

W przeddzień święta naro­dowego Kuby Leonid Breż­niew, Nikołaj Podgórny, Alek- siej Kosygin, gratulacyjną KC KP Kuby, rewolucyjnego
wysłali depeszę do I sekretarza premiera rządu Fidela Castro i prezydenta Kuby Oswaldo Dorticosa. (PAP)

Porozumienie w Libanie

Znów nadzieje
na rozwiązanie konfliktu?

W wyniku trwających od kilku dni nieoficjalnych kontak­
tów między przywódcą lewicy libańskiej — Kamalem Dżum- 
bląttem i przedstawicielami Organizacji Wyzwolenia Pales­
tyny z jednej strony, a przedstawicielami ugrupowań kon­
serwatywnych z drugiej, wszystkie zaangażowane w konflik­
cie libańskim ugrupowania podpisały w sobotę, 24 lipca, 
wieczorem porozumienie o wstrzymaniu ognia.jak oświadczył na konferen cji prasowej w Bejrucie wy­słannik Ligi Arabskiej, Has- san Sabri el-Choli, który ode giął istotną rolę w wymienio nych negocjacjach — porozu­mienie obejmuje siedem na­stępujących punktów:
0 normalizację życia w Bejru­

cie, w- tym obsadzenie przez mię 
dzyarabskie siły pokojowe strefy 
wokół muzeum, aby zapewnić 
swobodne przejście między dziel­
nicami kontrolowanymi przez siły 
postępowe i konserwatywne, przy 
wrócenie łączności telefonicznej 
i telegraficznej, otwarcie i ochro 
nę portu bejruckiego,

® otwarcie międzynarodowego 
lotniska w Bejrucie „które po­
winno być dostępne dla wszyst­
kich obywateli libańskich”,
• rozwiązanie problemu stref 

bezpośredniej, konfrontacji jak np. 
obóz w Tel al-Zaatar,
• likwidację barykad, pozycji 

ufortyfikowanych itp.,
O wstrzymanie kampanii propa­

gandowej,
© wprowadzenie w życie poro­

zumień kairskich z 1969 r. i póź­
niejszych w sprawie obecności Pa 
lestyńczyków w Libanie,

0 otwarcie dialogu polityczne­
go między stronami w celu osiąg­
nięcia globalnego rozwiązania kry 
zysu.W związku z podpisaniem porozumienia — jak podaje A- gencja France Presse — Cho- li oświadczył, że międzyarab- skie siły pokojowe w Libanie zostaną w najbliższym czasie wzmocnione. Obecnie liczą one 2.300 żołnierzy (saudyj­skich, syryjskich, sudańskich i libijskich), których większość stacjonuje w pobliżu lotniska bejruckiego. 150-osobowy od­dział tych sił zajął już pozy­cje wokół muzeum, chroniąc jedyny istniejący „korytarz”, który łączy zajęte przez prze­ciwstawne siły dzielnice sto­licy.W Bejrucie — jak piszą a- gencje zachodnie — wśród ob­serwatorów panują nastroje od sceptycznych do optymisty­cznych. Wskazują oni jednak,

Jak informuje rzecznik prasowy rządu — w sobotę 24 bm. 
Prezydium Rządu odbyło swoje kolejne posiedzenie. Omó­
wiono sytuację energetyczną w kraju, przygotowania do 
szczytu jesienno-zimowego oraz związany z tym problem 
oszczędnego zużycia energii i zaopatrzenia elektrowni w pa­
liwo. Przyjęto uchwałę o zapewnieniu sprawnej pracy tran­
sportu w zimie. Na posiedzeniu rozpatrzono także tryb 
przeprowadzania czynności kontrolnych przez Najwyższą 
Izbę Kontroli.Prezydium Rządu zapoznało się z informacją Ministerstwa Energetyki i Energii Atomo­wej. Energetyka stoi obecnie przed poważnymi zadaniami. Wynikają one z wysokiego zu­życia energii elektrycznej, co jest spowodowane wzmożonym rytmem pracy gospodarki. W związku z tym nie można wy­kluczyć pojawienia się trudno­ści w tej dziedzinie, zwłaszcza jesienią i zimą — to znaczy w 

że Choli wybrał metodę etapo wego rozwiązywania konfliktu libańskiego, która rokuje pew ne nadzieje.Krytyczna sytuacja panuje w obozie palestyńskim w Tel al-Zaatar. Ekipa Międzynaro­dowego Czerwonego Krzyża, która udała się na teren obo­zu w piątek, podczas krótko­trwałego wstrzymania ognia, by zapoznać się z możliwościa­mi ewakuowania ciężko ran­nych oraz około 10 000 kobiet i dzieci, stwierdziła, że co­dziennie umierają tam dzie­siątki osób z powodu gan­greny i odwodnienia organiz­mu.Wczoraj rano w rejonie Bejrutu porozumienie o wstrzymaniu ognia weszło w życie. (PAP)

Obrady nad wynikami KBWE
kościołówPrzedstawiciele

europejskich i amerykańskich ze­
brali się w sobotę w Montreux na 
kolokwium, aby omówić wyniki 
zakończonej przed rokiem Konfe 
rencji Bezpieczeństwa 
pracy w Europie. Jak 
komunikatu Światowej 
ściołów, której siedziba 

i Współ- 
wynika z 
Rady Ko- 
mieści się

w Genewie, kolokwium trwać 
będzie 5 dni. Wyniki obrad w 
Montreaux mają być przedstawio 
ne Komitetowi Centralnemu Swia 
towej Rady Kościołów, który w 
przyszłym miesiącu zbierze się w 
Genewie. Do tego czasu wyniki 
obrad nie będą ujawnione.

Apel Niemieckiej Unii Pokoju
Ponad 808 wybitnych przedsta­

wicieli społeczeństwa RFN — pi­
działaczysarzy, naukowców

kultury — podpisało apel zachod- 
nioniemieckiej partii Niemiecka 
Unia Pokoju o aktywne przeciw­
stawianie się kampanii antykomu 

okresie tradycyjnie zwiększo­nego poboru energii. Sprawy te były przed kilku dniami przedmiotem obrad Biura Po­litycznego KC PZPR. Nawią­zując do przyjętych przez Biu­ro Polityczne zaleceń. Prezy­dium Rządu ustaliło zadania eksploatacyjne, techniczne i or­ganizacyjne, które musi pod­jąć energetyka i współpracu­jące z nią resorty, aby nale­życie przygotować się do okre­su jesienno-zimowego. Spra­wą najważniejszą jest oszczęd­ne zużycie energii zarówno w gospodarce uspołecznionej, jak i przez odbiorców indywidual­nych. Wzmożona zostanie kon­trola zużycia prądu w zakła­dach, instytucjach oraz w go­spodarce komunalnej.
Na resort energetyki i inne pio­

ny gospodarki nałożono obowią­
zek zapewnienia sprawnego prze­
biegu remontu bloków energetycz­
nych i sieci. Należy to czynić prze­
de wszystkim w miesiącach let­
nich. Na sytuację w energetyce 
wpływa również w dużym stopniu 
terminowe oddawanie do eksploa­
tacji obiektów nowych. Sprecyzo­
wano zadania dla inwestorów i 
wykonawców inwestycji w ener­
getyce. Zadania te są traktowane 
jako priorytetowe. Za obowiązu­
jącą uznano zasadę gromadzenia 
należytych zapasów paliw w elek- 
trowniach elektrociepłowniach
jeszcze przed jesiennym szczytem 
przewozowym w transporcie. Roz­
patrzono plany produkcyjne w 
kopalniach węgla brunatnego, któ­
re odgrywają istotną rolę w zao­
patrywaniu elektrowni w niezbęd­
ne paliwa.Z kolei Prezydium Rządu ustaliło zadania komunikacji i innych resortów gospodar­czych związane z zapewnie­niem sprawnej pracy tran­sportu kolejowego i drógowe- go w okresie zimy. Dotyczą one przede wszystkim posta­wienia do dyspozycji transpor­tu odpowiednich środków tech­nicznych, które pozwoliłyby na
nistycznej, rozpętanej w kraju 
przez siły reakcji. Apel ten pod­
pisał m. in. znany działacz społe­
czny prof. W. Abendrot, który na 
łamach dziennika „Unsere Zeit” 
oświadczył, iż „antykomunistą jest 
ten, kto usiłuje przedstawić ko­
munistów jako wrogów demokra­
cji, przemilczając ogromne ofia­
ry, jakie ponieśli oni w walce z 
faszyzmem, broniąc wolności i hu 
manizmu. Antykomunistą jest 
także ten, kto dąży do zabronie­
nia jakiejkolwiek współpracy z 
nimi”.

KRL D odrzuciła propozycję USA
Koreańska Republika Ludowo- 

Demokratyczna zdecydowanie od 
rzuciła propozycję sekretarza sta 
nu USA — Henry Kissingera, do­
tyczącą zwołania czterostronnej 
konferencji na temat problemu 
koreańskiego. W konferencji tej 
miałyby wziąć udział USA, Chiny, 
KRL-D i Korea Południowa, a jej 
celem byłoby określenie „przyszło 
ści Półwyspu Koreańskiego”. Sta­
ły obserwator KRL-D przy ONZ 
w opublikowanym w Nowym Jor 
ku oświadczeniu określił propozy 
cję sekretarza stanu USA, jako 
pwbę „utrwalenia status quo i 
utrzymania obecności wojsk ame­
rykańskich w Korei Południowej” 
oraz jako manewr mający na celu

Cena 50 gr 
• Wyd. AB

skutków mrozów i opadów śniegu.
Zobowiązano producentów do 

terminowej i zgodnej z planem 
dostawy różnego rodzaju specjali­
stycznego sprzętu technicznego, m. 
in. pługów odśnieżnych, kombaj­
nów, samochodów, zasłon przeciw- 
śnieżnych oraz części zamiennych 
i środków łączności. Wskazano na 
konieczność wybudowania spe­
cjalnych odmrażalni np. w cemen­
towniach. Przewidziano także wie­
le innych przedsięwzięć organiza­
cyjno-technicznych. Podkreślono 
wysoką rangę spraw socjalnych. 
W tym kontekście wskazano na 
konieczność zapewnienia posiłków 
regeneracyjnych brygadom pracu­
jącym przy usuwaniu skutków 
mrozów i zamieci. Zgodnie z przy­
jętą uchwałą, współdziałanie pań­
stwowych jednostek gospodarki 
z zarządami kolei i dróg w okre­
sie zimy będzie koordynowane 
przez wojewodów i. prezydentów 
miast.Prezydium Rządu rozpatrzy­ło i akceptowało dokumenty ustalające tryb przeprowadza­nia czynności kontrolnych przez Najwyższą Izbę Kontroli, a także zasady orzekania przez nią o karach pieniężnych w stosunku do osób i instytucji żaniedbującyfch lub naruszają­cych swoje obowiązki. Dotyczy to zwłaszcza przewinień, które powodują marnotrawstwo su­rowców i materiałów, narusza­ją dyscyplinę płac łub zatrud­nienia, prowadzą do niewyko­rzystania zdolności produkcyj­nej maszyn i urządzeń oraz wy twarzania.i wprowadzania na rynek wyrobów złej jakości.PAP

Złagodzenie sporu 
między Salwadorem 

i Hondurasem
W czasie sobotniego spotkania 

dowódcy naczelni sił zbrojnych 
Hondurasu i Salwadoru osiągnęli 
porozumienie, przewidujące wyco 
fanie wojsk z rejonu granicznego, 
gdzie doszło między obu strona­
mi do incydentów zbrojnych.

Jak już informowaliśmy, kraje 
te oskarżyły się o dokonanie ata 
ków zbrojnych na posterunki gra 
niczne na początku lipca br.

PAP

ustanowieniu„przeszkodzenie
na 
go

Półwyspie Koreańskim trwałe 
pokoju”.

„Mołnia-r na orbicie
W Związku Radzieckim wystrze 

łono satelitę telekomunikacyjnego 
„Mołnia-1”. Sputnik wszedł na 
orbitę, a zainstalowana na nim 
aparatura pracuje sprawnie. Jest 
on przeznaczony dla eksploatacji 
systemu dalekosiężnej łączności 
telefonicznej i radiowej oraz 
ci telewizyjnej „Orbita”.

sie-

Straty w rolnictwie RFN
Długotrwała susza spowodowała 

poważne straty w rolnictwie za- 
chodnioniemieckim. Specjaliści 
obawiają się, że tegoroczne zbio­
ry będą najniższe w historii RFN, 
a wartość ogólnych strat rolni­
ctwa na skutek suszy wyniesie 15 
mld marek. W niektórych rejo­
nach RFN susza zniszczyła prawie 
całkowicie zasiewy zbóż i roślin 
paszowych. Niski jest także uro­
dzaj warzyw i owoców.

Turecki statek na M. Egejskim
Marynarka grecka nadzoruje tra 

sę tureckiego statku badawczego 
„Sismik 1”, który w sobotę wy­
płynął na Morze Egejskie w celu

Igrzyska Olimpijski®
na półmetkuXXI Igrzyska Olimpijskie w Montrealu minęły półmetek. Niektórzy reprezentanci Polski zakończyli już swoje starty, inni przygotowują się do walki o medale. Pierwszy tydzień olimpijski był dla nas raczej pomyślny: Pol/.iy zdobyli już 9 medali, w tym trzy złote, a przecież do końca Igrzysk cze­ka nas jeszcze wiele emocji. Poniżej podajemy rezultaty nie-dzielnych konkurencji, które knięcia numeru.

Kolejny ranek w wiosce olim­
pijskiej był podobny do poprzed­
nich. W niedzielę, na tarasie pol­
skiego piętra wioski olimpijskiej, 
odbyła się miła uroczystość po­
dziękowania za sobotni start pol-

skim olimpijczykom. Zdobywcy 
medali otrzymali kwiaty oraz pro 
porczyki olimpijskie.

Na tarasie trzeciego piętra dzień 
nikarz PAP spotkał Stanisława 
Szozdę, kory w poniedziałek wraz 
z Ryszardem Szurkowskim, Janem 
Brzeżnym i Mieczysławem Nowic­
kim wystartuje do indywidualne- 

przeprowadzenia poszukiwań złóż 
ropy naftowej, W związku z tym 
w stolicy Grecji zwołano szereg 
narad polityków i dowódców woj­
skowych, w czasie których oma- 
wiano obecną 
nia nadsyłane 
ruchy statku 
niu gabinetu,

sytuację i doniesie- 
przez obserwującą 

flotę. Na posiedze- 
który

pod przewodnictwem
Karamanlisa, ostatnie 

obradował 
premiera 
wydarze-

nia zreferował minister obrony, 
Tossitsas. Mimo, że rejs „Sismi- 
ka” spowodował wzrost napięcia 
w stosunkach między Grecją a 
Turcją, bowiem obydwa państwa 
roszczą sobie prawa do korzysta­
nia z bogactw mineralnych egej­
skiego szelfu kontynentalnego, w 
Grecji panuje spokój.

Biali emigrują z Rodezji
Prasa zachodnia zwraca uwagę 

na wzrost liczby emigrantów spo 
śród ludności białej, opuszczają­
cych Rodezję. W pierwszej poło­
wie br. opuściło kraj 3000 osadni­
ków, co jest liczbą rekordowa.

cas®® 

otrzymaliśmy do chwili zam-
go wyścigu na trasie wokół Mont 
Royal. Kolarz niezbyt chętnie wy 
powiadał się o szansach. „Czulę 
się dobrze — powiedział. Nie mam 
specjalnej tremy. Z trasą zapozna 
łem się już przed dwoma laty. O- 
becnie od wyścigu drużynowego, 
w którym zdobyliśmy srebrny me 
dal, codziennie tam trenujemy. 
Wiele czasu spędzałem na torzę 
kolarskim obserwując zmagania 
najlepszych torowców”.
WIOŚLARSTWO

Na wyspie św. Heleny odbywa 
ły się w niedzielę ostatnie kon-

Dokończenie na str. 6
Z ostatniej chwili

W 1/8 finału turnieju bokser­
skiego wagi lekkośredniej Jerzy 
Rybicki pokonał Amerykanina 
Charlesa Walkera stosunkiem gło­
sów 3:2.

M. Soares ogłosił 
program rządu 
portugalskiegoPo zaprzysiężeniu rządu w Pałacu Prezydenckim w Liz­bonie, premier Portugalii Ma­rio Soares wygłosił przemó­wienie, w którym nakreślił główne punkty programu, ja­ki przedstawi jeszcze w tym miesiącu w parlamencie.

Sekretarz generalny Partii So­
cjalistycznej oświadczył, że głów­
nym celem rządu będzie przebu­
dowa gospodarki narodowej. Pod­
kreślił, że socjaliści nie zrezygnu­
ją z polityki nacjonalizacji, tj. 
utrzymają dotychczas przejęte 
przez państwo przedsiębiorstwa i 
banki, lecz nie podejmą już no­
wych posunięć nacjonalizacyjnych 
w sektorach pozostałych dotych­
czas w rękach prywatnych. ,

Przed rządem stoją trudne za­
dania, gdyż musi on doprowadzić 
do wzrośtu produkcji oraz zmniej 
szenia bezrobocia i bardzo wyso­
kiej inflacji.

W dziedzinie polityki zagranicz­
nej Portugalia — jak podkreślił 
Mario Soares — zamierza utrzy­
mywać. stosunki ze wszystkimi 
krajami świata, lecz nowy rząd 
kieruje swe zainteresowania prze­
de wszystkim w stronę Europy 
zachodniej.Nowy premier zapowiedział, że rząd zwróci się niezwłocz­nie o przyjęcie Portugalii do tzw. Rady Europejskiej i roz­poczęcie negocjacji w celu jak najszybszego przystąpienia do Wspólnego Rynku.Soares zapowiedział, że jego gabinet uczyni wszystko dla znormalizowania stosunków miedzy Portugalia a Angolą i Mozambikiem. (PAP)



Wywiad N. Ceausescu Ponad 16 min ha a'o zbioru • 5 min ha do obsiania Od 16 sierpnia w Kolombo

dla portugalskich gazetPrezydent Rumunii Nicolae Ceausescu w wywiadzie udzie lonym portugalskiemu tygod­nikowi „Portugal Socialista” i dziennikowi „Diario de No- ticias” oświadczył m. in., że Rumunia należy do światowe­go systemu socjalistycznego, który narodził się w wyniku zwycięstwa naszego ustroju w wielu państwach. W jego skład wchodzą niepodległe kraje bu dujące socjalizm zgodnie z o- gólnymi prawami rozwoju spo łecznego, uwzględniając warun ki społeczno-gospodarcze, his toryczne i narodowe każde­go kraju i opierając się. na szerokich masach ludowych.Współpraca w ramach RWPG i w ogóle współpraca z krajami socjalistycznymi od­grywa dużą rolę w rozwoju społeczno-gospodarczym Ri^ munii — podkreślił N. Ceau­sescu. Stosunki współpracy w ramach RWPG prowadzą do utrwalenia nowych zasad, o- twierających perspektywy usta nowienia w świecie stosun­ków równości i wzajemnych korzyści. Zapewnia to szybki rozwój każdego kraju, a w wy niku tego — podniesienie sto­py życiowej mieszkańców.Nawiązując do stosunków między RWPG a Wspólnym Rynkiem, N. Ceausescu powie dział, że Rumunia, podobnie jak inne kraje członkowskie RWPG, opowiada się za usta­nowieniem bezpośrednich sto­sunków między obu organiza­cjami gospodarczymi.Charakteryzując następnie stanowisko Rumunii w dzie­dzinie odprężenia, prezydent Rumunii oświadczył, że poli­tyka ta stanowi wyraz dążeń wszystkich narodów, a osiąg­nięte sukcesy są wynikiem walki mas ludowvch. narodów całego świata. (PAP)

Rozpoczął się najważniejszy
okres prac rolnych

W rolnictwie rozpoczął się okres najbardziej 
nych prac potowych, które decydować będą 
o tegorocznych, ale w poważnej mierze także

intensyw­
nie tylko 

o przyszlo-
rocznych wynikach zarówno w produkcji roślinnej jak i 
zwierzęcej. Od jakości wykonania prac polowych jesionią 
zależą plony jakie zbierzemy w przyszłym roku.Rozpoczęty sezon prac rol­nych nie ogranicza się tylko do zbioru zbóż, a następnie pasz i roślin okopowych oraz warzyw i owoców. Równocześ nie ze sprzętem z pól ziemio­płodów z obszaru przeszło 16

min ha i siewem poplonów trzeba przeprowadzić siewy zbóż ozimych i rzepaku ozi- mego, pod które przeznacza się 5 min ha.Sprostanie tym zadaniom — przy narastającym w miarę ■równoczesnego niemal doj-

zbiór i odstawa do punktów sku­
pu buraków cukrowych. W tym 
bowiem czasie ruszą pierwsze cu­
krownie, należy im więc zapew­
nić rytmiczne dostawy' buraków.

I tak już będzie w- rolnictwie 
aż do pierwszych śniegów. Obok 
zbioru płodów rolnych i siewów 
trzeba bowiem zgromadzić i od­
powiednio zakonserwować możli­
wie jak największą ilość pasz 
własnych.

Światowy „szczyt“
krajów niezaangażowanych

rozpocznie się 16 sierpnia w stolicy Sri L»n i 
udziałem delegacji 85 państw uczestniczącyc w ym 
10 krajów — obserwatorów oraz wielu organizacji 
wyzwoleńczych, a także międzynarodowyc , ’

Pełna normalizacja 
stosunków

Indie PakistanPo blisko pięcioletniej prze­rwie nastąpiła pełna normali­zacja stosunków między India­mi a Pakistanem. W sobotę 24 bm. ambasadorzy Indii w Isla­mabadzie i Pakistanu w Delhi złożyli listy uwierzytelniające szefom obu państw.Oba kraje zerwały stosunki dyplomatyczne podczas 14- dniowej wojny w grudniu 1971 r., w której wyniku powstało państwo Bangladesz. Długotrwa ły proces normalizacji stosun­ków indyjsko-pakistańskich, ukoronowany nawiązaniem kon taktów dyplomatycznych, przy niósł także przywrócenie współpracy w dziedzinach komunikacji lądowej trznej oraz łączności obu krajami. (PAP) handlu, i. powie- między
Hiszpańska opozycja domaga się

negocjacji z rządem
40 hiszpańskich polityków opozycyjnych opublikowało 

wczoraj apel skierowany do opinii publicznej w tym kraju 
o niezwłoczne rozpoczęcie negocjacji między rządem a siła­
mi demokratycznymi.Apel został podpisany m. in. przez Ramona Tamamesa, zna­nego działacza KP Hiszpanii, Felipe Gonzalesa — sekretarza generalnego Hiszpańskiej So­cjalistycznej Partii Robotni­czej (PSOE), Enriąue Tierno Galvana — przywódcę Ludo­wej Partii Socjalistycznej oraz przez działaczy demokracji chrześcijańskiej, m. in. Jose Maria Gil Roblesa, i Joaąuina Ruiza Gimeneza.Politycy opozycyjni są zda­nia, iż negocjacje powinny zo­stać poprzedzone realizacją przez rząd następujących ■warunków wstępnych —

„Mały Lotek0 płaci
P. P. Totalizator Sportowy za­

wiadamia, że w zakładach Małego 
Lotka z dnia 21 bm. stwierdzono:

Losowanie I: 3 rozw. z 5 traf. 
— wygr. po 197.829 zł. 683 rozw. 
z 4 traf. — wygr. po 1.303 zł, 21.004 
rozw. z 3 traf. — wygr .po 70 zł.

Losowanie II: 3 rozw. z 5 traf. 
— wygr. po 194.650 zł, 443 rozw. 
z 4 traf. — wygr. po 1.977 zł, 14.363
rozw. z 3 traf. — wygr. po 101

„Koziołki0
zł.

1.
I LOSOWANIE:
6, 36, 41, 43 (42)
II LOSOWANIE:
17, 39, 41, 45, (24)

Końcówka banderoli: 01559, 
559 i dodatkowa 3848.

1559,

uznanie swobód demokra­tycznych, wolności działa­nia związków zawodo­wych, wolnego dostępu wszy- ; stkich partii politycznych do środków informacji mhsowej oraz gwarancji przeprowadze­nia wolnych wyborów po­wszechnych. Politycy opozy­cyjni podkreślili, że „będą ocze kiwać z zainteresowaniem pro­pozycji rządu”, jednak tylko „konkretne działania” mogą przynieść poprawę sytuacji.Na konferencji prasowej w Madrycie członek Komitetu Wykonawczego KP Hiszpanii — Luis Lobato Esponseda opo­wiedział się za powszechną am nestią dla wszystkich bez wy­jątku więźniów politycznych. Esponseda został niedawno wy puszczony na wolność, po prze­byciu ponad 20 lat za kratami.Wczoraj król Hiszpanii Ju­an Carlos, przemawiając na dorocznych uroczystościach „Dnia św. Jakuba” stwierdził m. in., że niezbędne jest osią­gnięcie „sprawiedliwości i po­koju” w Hiszpanii. Jak pod­kreślają obserwatorzy król nie wspomniał ani słowem o pro­blemie amnestii dla więźniów politycznych. Posługując się ogólnikami król apelował m. in. o „zgodną koegzystencję wszystkich Hiszpanów, toleran

rzewania zbóż spiętrzeniu prac polowych — wymagać będzie maksymalnego wysił­ku rolników i instytucji świad czących usługi produkcyjne rolnictwu oraz pełnego wyko­rzystania przez nich wszyst­kich posiadanych maszyn przez cały czas aż do późnej jesieni. Niezwykle cenna więc będzie w tym okresie, a zwłaszcza w czasie żniw, kaź da pomoc udzielana rolnictwu, m. in. przez młodzież miast i wsi, przez studentów i ucz­niów szkół średnich. Pomocy tej oczekują przede wszyst­kim rolnicy chorzy, starsi, kobiety samotnie prowadzące gospodarstwa i inni, którzy własnymi siłami nie są w sta nie zebrać sprawnie i w ter­minie tegorocznych plonów.Pomoc ta jest tym ważniej sza, że od szybkiego zebrania zbóż i innych ziemiopłodów zależy zapobieżenie stratom w tegorocznych plonach a tak że terminowe obsianie pól poplonami i zbożami ozimymi, a więc zapoczątkowanie przy szłorocznych zbiorów. Aby zgromadzić jak najwięcej pasz własnych, które przy nowym układzie cen skupu poważnie podnoszą opłacalność produk­cji zwierzęcej, a tym samym dochodowość gospodarstw, roi nicy równocześnie z kosze­niem zbóż muszą obsiewać ścierniska poplonami letnimi i ozimymi. Zaawansowane prace żniwne i ostatnie opa­dy deszczu sprzyjają zasie­wom poplonów ściernisko­wych. Ich uprawę powinno się w tym roku zwiększyć co najmniej dwukrotnie, a w miarę możliwości nawet trzy krotnie w porównaniu z ub. rokiem. Nasion roślin poplo- nowych jest pod dostatkiem, warunki do wysiewu poplo­nów sprzyjające. Jest więc szansa zwiększenia produkcji tanich pasz własnych, której żaden rolnik nie powinien zmarnować.

Olbrzymi wysiłek milionów rolników oraz pracowników instytucji i przedsiębiorstw obsługujących rolnictwo ma na celu sprawne zebranie te­gorocznych plonów — podsta­wy wyżywienia narodu. Jest to sprawa nie tylko samych rolników, ale również nas wszystkich, całego społeczeń­stwa. (PAP)
Ponowny wzrost 
cen paiiw w USA

Amerykańskie koncerny nafto­
we ,,Texaco” i „Exxon” dokonały 
nowej podwyżki cen benzyny. 
,,Texaco” podniósł ceny produko 
wanych przez siebie paliw już 
trzeci raz w tym roku/ Stały 
wzrost' cen paliw jest jedną z 
głównych przyczyn nieprzerwa­
nej inflacji w USA, która w dru­
gim kwartale br. wyniosła 6,1 
procent.

Wzrost cen paliw, oznaczający 
dla konsumentów amerykańskich 
dalsze podnoszenie kosztów utrzy 
mania, zapewnia koncernom re­
kordowe zyski. W pierwszym pół 
roczu zyski ,,Texaco” były o 40,2 
procent większe niż w analogicz­
nym okresie ubiegłego roku. Inny 
koncern naftowy, „Standard Oil 
Company of Indiana” osiągnął w 
drugim kwartale br. prawie 259 
min dolarów czystego zysku, tj.

OJ A i Ligi Arabskiej.Konferencja, która rozpocz- nie się tydzień wcześniej po­siedzeniem biura koordynacyj­nego, podejmie decyzje co do kierunku działalności politycz­nej i gospodarczej ruchu nie- zaangażowanych, który stał się jednym z istotnych czynników pokojowego współistnienia w skali światowej.Oprócz problemów politycz­nych — wśród których na czo łowym miejscu znajdzie się problem walki z rasistowskimi reżimami w Afryce Południo­wej oraz problematyka blisko­wschodnia — „szczyt” w Ko­lombo rozpatrzy wspólną stra­tegię krajów rozwijających się w walce o sprawiedliwy układ stosunków gospodarczych na świecie. Oczekuje się także podjęcia wielu konkretnych decyzji w sprawie zacieśnienia współpracy ekonomicznej, tech niczno-naukowej i kulturalnej między krajami Trzeciego Swia ta.Po raz pierwszy w konferen cji na szczycie wezmą udział w charakterze pełnoprawnych członków, takie państwa jak Angola, Mozambik, KRLD czy

Socjalistyczna Republika Wiet namu, jak również Organiza­cja Wyzwolenia Palestyny.Miarą zainteresowania kon- ferecji ze strony krajów euro­pejskich jest fakt, że oprócz tradycyjnie iuż zapraszanych Austrii, Finlandii i Szwecji o zaproszenie ubiegają się tak­że m .in. Szwajcaria i Portu­galia.Faktem znamiennym dla an- tyimperialistycznych i postę­powych tendencji przeważają­cych w ruchu niezaangażowa- nych będzie natomiast nieo­becność Chile. Mimo że kraj ten jest członkiem ruchu, jun­ta Pinocheta nie została zapro­szona na konferencję, gdyż — jak oświadczył rzecznik rządu Sri Lanki, gospodarza konfe­rencji — „obecny reżim chi­lijski został potępiony przez wszystkie kraje niezaangaźo- wane”. (PAP)
Stany Zjednoczeni

od 23 
tym 
roku.

min dolarów więcej, niż w 
samym okresie ubiegłego 
(PAP)

USA największym 
eksporterem broni

Stany Zjednoczcie 
szym na świeci® 
sprzętu wojskowego, 
tym dane ujawnione

są najwięk- 
eksporterem 
Świadczą o 
przez człon -

ka Izby Reprezentantów Kongre­
su USA L. Aspina.

Według 
USA w 
sprzedały 
jenie za 
Znacznie

obliczeń kongresmena, 
roku finansowym 1976 
różnego rodzaju uzbro- 
sumę 8,3 mld dolarów, 
wzrosły dostawy bYoni

dla dyktatorskich reżimów. I tak
np. Korca 
jej za 617,3 
razy więcej 
wym 1974.

Południowa zakupiła 
min dolarów czyli 6 
niż w roku finanso-

„Toto-Lotek0
I LOSOWANIE: 

8, 17, 21, 28, 29, 48 (
II LOSOWANIE:

9, 14, 18, 19, 41, 46 
Końcówka banderoli 232427.

cję i porządek”. Juan Carlos

Z uprawą poplonów, podobnie 
jak ze sprzętem dojrzałych ^bóż, 
nie można zwlekać ani chwili. 
Równolegle z tymi pracami rol­
nicy muszą się przygotować do 
siewów jesiennych. W północ­
nych i północno-wschodnich regio 
nach kraju siewy rzepaku powin 
ny być zakończone już w pierw­
szej połowie sierpnia, a w pozo­
stałych niewiele później. W pierw 
szej dekadzie września rozpoczną 
się siewy żyta, a nieco później 
pszenicy ozimej. Chodzi przy tym 
nie tylko o terminowe i na wy­
sokim poziomie agrotechnicznym 
przeprowadzenie siewów, co ma 
duży wpływ na plony, ale rów­
nież o rozszerzenie obszaru uprą 
wy zbóż, a przede wszystkim bar 
dziej wydajnej pszenicy ozimej i 
jęczmienia ozimego. Przy podwż 
szonych o 40 procent cenach sku 
pu zbóż, zwiększenie obszaru ich 
uprawy podnosi dochodowość gos 
podarstwa. Jest to duża szansa, 
którą każdy rolnik powinien wy­
korzystać już jesienią bieżącego 
roku.

Z kolei równie pilne i o dużym

Stany Zjednoczone przyczyniają 
się do wyścigu zbrojeń w Azji i 
Afryce. Dostawy sprzętu wojsko-
we go dla
osiągnęły w 
1976 — wartość 
porównaniu z 
poprzednim.

krajów 
roku

azjatyckich 
finansowym

1,4 mld dolarów w 
677 min. w roku 
Ponad 4-krotnie

wzrosły w tym czasie dostawy u- 
zbrojenia . dla krajów afrykań­
skich. (PAP)

(27)

podkreślił również konieczność tznaczeniu dla rozwoju produkcji „zachowania najlepszych tra- ^H^^kipowrch. pŁT po dycji narodowych”. (PAP) ’ czątkach września rozpocznie się

Zachmurzenie duże z większy­
mi przejaśnieniami 1 miejscami 
zanikające opady i lokalne burze.
Temperatura maksymalna 
stopni na zachodzie do 26 
trum i 30 na wschodzie, 
słabe i umiarkowane, w

od 20 
w cen 
Wiatry 
czasie

burz porywiste z kierunków pół­
nocno-zachodnich i wschodnich. 
EJSSBEaagsnBEaDCEHSiaBB 

Dzisiejszy serwis Informacyjny 
opracował Wojciech Nentwig.

b I SONA

© Do Komendy Wojewódzkiej 
w Pile nadszedł meldunek o tra­
gicznym wypadku na trasie Pę- 
dzice — Wysoka. Uderzył tam w 
drzewo motocykl, którym jechały 
3 osoby, wracające z wesela. Kie 
rujący po pijanemu Jan W., od­
niósł ciężkie uszkodzenie ciała, 
jego ojciec zginął, natomiast brat

motocyklisty wyszedł z wypadku 
bez obrażeń.

© Do szpitala w Ostrzeszowie 
przewieziono z obrażeniami dwóch 
motocyklistów, którzy zderzyli się 
w KaliSzkowicach. Zawinił Anto­
ni R., wymuszając pierwszeństwo 
przejazdu. (

© Nieprzestrzeganie przepisów 
przez woźnicę Feliksa P. dopro­
wadziło w Sławsku w woj. koniń- . 
skim do zderzenia wozu konnego 
z samochodem marki „Wartburg”. 
Pasażerka samochodu Leokadia 
S., która doznała szłamania pod­
stawy czaszki, przebywa w szpi- ( 
talu w Koninie. (b)

.GŁOS 
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waldzka 19 Adres pocztowy skrytka nr 1074 
60-959 Poznań, ń Redaguje kole­
gium: Wiesław Porzyckl (red. naczelny), 
Marian Fle|sierowlcz I Kazimierz Marcinkowski 
(zastępcy redaktora naczelnego), Tadeusz 
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Owoce z importu 
urozmaicają zestaw 
zielonych witaminSezon na truskawki już się skończył i sporadycznie tylko spotkać można w sklepach nie­wielkie ilości późniejszych od­mian tych owoców. W dalszymciągu trwają dostawy cze-reśni oraz agrestu i porze-czek. Zwłaszcza tych ostat-nich jest z dnia na dzień coraz więcej. Wzrastają też codzien­ne dostawy wiśni, chociaż jest to na razie początek wysypu tych owoców. Przewiduje się też, że w najbliższych dniach pojawią się na rynku pierw­sze jabłka. Będzie to przede wszystkim odmiana „Closse”.Dostawy krajowych owoców uzupełniają importowane w znacznych ilościach greckie brzoskwinie oraz arbuzy i me­lony z Egiptu.Zapotrzebowanie na pomido­ry zaspokajane jest nadal prze de wszystkim dostawami z Ru­munii. Większa podaż polskich pomidorów spodziewana jest w końcu miesiąca. Rozpoczyna się natomiast sezon ogórków grun towych. Pod dostatkiem jest w sklepach młodych warzyw sma kowych, a zwłaszcza cebuli, marchwi i buraków. Stale też zwiększa się podaż młodych ziemniaków, które w tym ro­ku pojawiły się później niż zwykle. (PAP)

„Wojna nerwów" 
przed nominacją

Partii Republikańskiej
W depeszy z Waszyngtonu Agen 

cja Reutera donosi, że między pre 
zydentem Geraldem Fordem a 
byłym gubernatorem Kalifornii — 
Ronaldem Reaganem toczy się 
wojna nerwów, na trzy tygodnie 
przed konwencją Partii Republi­
kańskiej, która wybierze spośród 
nich swego kandydata na prezy­
denta. Zarówno G. Ford jak i R. 
Reagan oświadczyli, że zapewnili 
już sobie głosy 1130 delegatów, po 
trzebne do uzyskania nominacji 
na reprezentowanie partii w wy­
borach prezydenckich. Jednakże 
„neutralne” obliczenia, opubliko­
wane w sobotę przez kilka gazet 
amerykańskich wskazują, że pre­
zydent Ford jest bliski osiągnię­
cia większości, potrzebnej dla u- 
zyskania nominacji na konwencji 
Partii Republikańskiej, która od­
będzie się w Kansas City w dniach 
od 16 do 19 sierpnia. (PAP)

W Belgii i W. Brytanii

1500 Włochów zagrożonych
śmiercionośną trucizną

Władze włoskie rozważają moż­
liwość ewakuacji ponad 1500 osób 
mieszkających na terenie położo 
nym na północ od Monzy. Są oni 
zagrożeni przez niebezpieczny 
związek chemiczny, który prze­
niknął do gleby, po niedawnej 
eksplozji w fabryce chemicznej 
w pobliżu Mediolanu. Wybuch spo 
wodował utworzenie się olbrzy­
miej chmury, która rozprzestrze­
niła się nad dużym obszarem. 
Ostatnie deszcze spowodowały, że 
trucizna przedostała się do gleby 
i zatruła roślinność.

U około 30 osób, w tym u wie-
lu < 
bóle

dzieci zanotowano już silne
wątroby nerek oraz

. oparzenia skóry. Ofiary truciz­
ny, która jest zbliżona do defo- 
liantów, używanych przez wojska 
amerykańskie w czasie wojny 
wietnamskiej, musiano przewieźć 

k do szpitala. Podobny los grozi po-

zostałym mieszkańcom skażonego 
terenu. Na. całym tym obszarze 
padło już wiele zwierząt domo­
wych oraz zwierzyny leśnej.

Policja aresztowała dwóch dy­
rektorów fabryki chemicznej 
„Icmesa”, należącej do koncernu 
szwajcarskiego, pod zarzutem 
niedbalstwa i nieprzestrzegania 
przepisów bezpieczeństwa. Obaj 
dyrektorzy zostali jednakże wkrót 
ce zwolnieni.

Uczeni oświadczyli, że trucizna 
pochodząca z fabryki „Icmesa” 
jest niezwykle trwała i może 
działać zabójczo przez wiele lat. 
Władze ostrzegły mieszkańców 
skażonego rejonu aby nie doty­
kali, a tym bardziej nie spożywali 
żadnych jarzyn i owoców pocho-
dzących zatrutych plantacji.
Sytuacja jest tym groźniejsza, iż 
wiele osób nie zda je sobie spra­
wy z niebezpieczeństwa. (PAP)

Coraz więcej 
bezrobotnych 
z dyplomamiW Wielkiej Brytan pozo- staje obecnie bez pracy ponad 200 000 absolwentów szkół i u- czelni. Możliwości znalezienia przez nich pracy są w miarę upływu cźasu coraz mniejsze. Prasa brytyjska podkreśla że opublikowany ostatnio rządo­wy projekt nowego zmniejszę nia wydatków na cele socjal­ne znacznie pogorszy jeszcze sytuację na rynku pracy. Do­tknięci zostaną przede wszy­stkim absolwenci uczelni pe­dagogicznych, ponieważ zna­czna część cięć budżetowych dotyczy wydatków na oświatę.Podobne trudności ze znale­zieniem pracy ma także wielu absolwentów wyższych uczelni belgijskich. Większość specja­listów z wyż-rym wykształ­ceniem nie może tu znaleźć pracy przez 2—3 lata. Według opublikowanych niedawno przez Narodowe Biuro d.s. Zatrudnienia danych, w Bel­gii jest obecnie ponad 40Ó0 bezrobotnych z dyplomami u- niwersyteckimi. Jest to 2,5- krotnie więcej niż w 1973 r.W połowie bm. ogólna licz­ba bezrobotnych wynosiła w Belgii prawie 222 500 osób, wśród nich bvło ponad 130 000 kobiet. (PAP)

DZIENNIK ROBOTNICZEJ SPÓŁDZIELNI WYDAWNICZEJ „PRASA 
_ • Wydawca: Poznańskie Wydawnictwo Prasowe RSW Telefony:

600-41 łączy wszystkie działy Dział łączności z czytelnikami 
657-18. Sekretariat redaktora naczelnego 454-09. Zastępca redaktora 
naczelnego 657-18. Sekretarz redakcji 648-85. Dział Informacji 
659-39. Dział sportowy 648-45. Redakcja nocna 430-73 I 453-31.
Biuro Ogłoszeń: Grunwaldzka 19 60-782 Poznań, tel. 659-16. Za treść 
I termin druku ogłoszeń redakcja nie odpowiada. Q Druk PZG im. 
M. Kasprzaka — Poznań.

KSIĄŻKA — RUCH” 
Prenumerata: wpłaty przyjmują od­

działy RSW „Prasa-Książka-Ruch" oraz urzędy 
pocztowe I doręczyciele do dnia 10 każdego 
miesiąca (z wyjątkiem grudnia) poprzedzają­
cego okres prenumeraty: na miesiąc (17,50 zł) 
kwartał (52 zł), półrocze (104 zł) HI 
Indeks nr 23528.2 H-16GŁOS — 26 VII 1976



Pocztówka spod Snieżnika

W pięknych, bogato zalesionych Sudetach u stóp Snieżnika, leży 
malownicza miejscowość wczasowa — Międzygórze. Jej główną 
atrakcją są oryginalne domy w -tylu tyrolskim oraz największy 
sudecki wodospad — Wilczki, noszący imię Stefana Żeromskie­
go. Każdego roku Międzygórze przyjmuje życzliwie wie'u turys­
tów zmotoryzowanych i użytkowników domów wczasowych. Jeśli 

pogoda dopisuje — odpocząć tu można naprawdę dobrze.
Na zdjęciu: spacerkiem po Międzygórzu.

—Fot. — CAF

Kolejna pracowita 
niedziela

na placu budowyWczorajsza nie dzieła, była ko­lejnym praco­witym dniem na budowie Hu ty „Katowice”
jest czas

Największa inwestycja chemii w pięciolatce

Przygotowania
do budowy „Polic-II

Rytmicznie realizowano m. in. zadania budowlano-montażo­we na tzw. linii stali w kom­binacie metalurgicznym. I tak ekipy centralne wytwórni be­tonu z przedsiębiorstw budow­nictwa przemysłowego — dol­nośląskiego i bydgoskiego pro­wadziły betonowanie tuneli kablowych i innych elementów w rejonach oddziału wlewni i hali lejniczej stalowni. Nad ranem zakończono betonowa­nie pierwszych elementów ża­roodpornej estakady, którędy surówka wielkopiecowa nłynąć ma za ponad 100 dni do sta­lowni. Załoga „Budostalu nr 3” betonowała natomiast funda­menty walcowni zgniatacz, a zabrzańscy „mostostalowcy” montowali urządzenia tego wy­działu.Łącznie w niedzielę na placu budowy kombinatu pracowało ponad 7.000 osób. (PAP)

CZAS I PRACAie wywołam kontrower­sji mówiąc, że przyjacie lem nr 1 dobrej roboty właściwie wykorzystany pracy. We współczesnychwarunkach staje się on war­tością bezcenną — to, co tra­ci się dziś, jutro trzeba odra­biać niewspółmiernie więk­szym wysiłkiem, a często na­wet w pełni odrobić nie spo­sób. Bez odpowiedniego tem­pa, wszelkie inne składniki gospodarczego postępu — su­rowce. materiały, technika, wy

nie: dlaczego ten wielki kapi­tał, który już posiadamy — nowych inwestycji i ludzkich kwalifikacji — nie procentu­je lepiej? I jak sprawić, by przynosił większe efekty? Bo z jakąś cząstką tego kapitału każdy z nas ma bezpośrednio do czynienia. Jak zatem pra­cować lepiej? Pouczające są tu pewne wyniki badań i eks pertyz, dotyczące wykorzysta­nia dnia roboczego. Z analizresortowych branżowychośrodków organizacji i normo

wie każdy sondaż socjologicz­ny, każda analiza wykonania planu i obserwacja. Stąd ro­dzą się potem pośpiech, gorą­czka, nerwowość — wielcy nie przyjaciele pracy dobrej i jeszcze lepszej, tak jak wła­ściwe, równomierne tempo jest jej największym sprzy­mierzeńcem.Logiczne jest, że straty po­wstałe dziś nadrabia się ju­tro. Rzecz jednak w tym, aby nie dopuszczać do ich powsta wania.siłek ludzki — coraz łatwiej wania wynika, że w przemy-zamieniają się w odłogi. Do­bre tempo sprawia, że poten­cjalne możliwości ekonomiki przekształcaią się w materiał ne efekty. Te prostsze źródła wzrostu wydajności nracy, związane z lepszym uzbroje­niem w maszyny i sprzęt, z wielkoprzemysłowymi metoda­mi produkcji — po pierwsze — n;e sa workiem bez dna: a po drugie — nie d^iałaią sa­moczynnie, Ekonomiści twier­dza. że w przyszłości ich rola bidzie znarme bardziej ogra niczona. Nabierała natomiast znaczenia inne dźwignie i in- •strumentY postępu, a wśród nich jakościowa noc^wa dy- o^ypliny i or^anizacii nracy.

śle i budownictwie przestoje na jedną zmianę roboczą wy­noszą 6—10 proc., a niekiedy nawet 20 proc, nominalnego czasu pracy. Przy tym 2/3 strat e^asu pracy, jak to wvnika z badań Instytutu Pracy i Spraw Socjalnych — polega na nieprzestrzeganiu dyscypli

BOŻENA PAPIERNIK

nv dnia roboczego- na czę-

Trwają przygotowania do realizacji największej inwes 
tycji polskiej chemii lat 1976—1980 — budowy „Polic II”. 
Na nowy, olbrzymi kombinat nawozowy, który powstanie 
w Policach w Woj. szczecińskim, złożą się m. in.: wy- 
twórnia kwasu siarkowego o zdolności produkcyjnej 
500 000 ton rocznie, wytwórnia kwasu fosforowego, kom- 

opleks nawozowy z wielkimi wytwórniami amoniaku i mocz 
nika. zakład produkcji skoncentrowanego nawozu trój­
składnikowego (azotowo-fosforowo-potasowego) — o zdol­
ności wytwórczej 823 000 ton rocznie. Wybudowana zosta­
nie także wytwórnia tzw. chemigipsu — produktu, z któ­
rego wytwarzane będą elementy budowlane.

Festiwal chórów inszym wykorzystaniem cza-

stych soóźnieniach, przedwc^e snvm opuszczaniu roboty, na załatwianiu „spraw różnvch” zajęciach snołecznych odbywa jarych się kosztem czasu pra- cv. Znamienne, że w zakre­sie zdysoynłinowęn.ia *amvch pracowników według obserwa cji w budownictwie obejmują cych lata 1965—74 — poprawa była dwukrotnie mniej szyb­ka niż pod innymi względami. Winę za to ponoszą i przed-

Znowu kryte 
wagony kolejowe 

stały pusteOkazuje się, że poprawa wykorzystania wagonów kry­tych i platform, którą kores­pondenci PAP odnotowywali w ciągu kilku minionych so­bót — była mewystarczająca: kilkaset wagonów bezczynnie stało na kolejowych boczni-nach i to w sytuacji, łe towarów czekało wiezienie. Również wielu kontrahentów
gdy wie- na prze- wczoraj kolei za-

trój-

polonijnych 
na półmetku Odbywający się od 22 bm.

siebiorstwa.

„Police II”. to również no­we osiedle mieszkaniowe, w którym zamieszka około 15 000 osób, liczne olacówki socjalne, usługowe, port barkowy, port dla statków pełnomorskich itp.Policki kombinat, w którym produkcja ma się rozpocząć 
w 1980 r., budowany będzie przy pomocy przemysłu fran­cuskiego — dzięki umowie podpisanej podczas ostatniego pobytu premiera Piotra Jaro szewicza w Paryżu. Kombinat ten ułatwi realizacje tzw. pro gramu nawozowego bez doraź nego obciążania dochodu na­rodowego. Zaciągnięty bo­wiem kredyt będziemy spła­cać dostawami do Francji części produkowanych w Po licach nawozów. Francuski partner dostarczać będzie ple tylko maszyny i urządzenia, ale także wykonywać niektó­re roboty budowlane.Na przyszły plac budowy wkroczyli już geodeci. Przy­gotowuje się budowę niektó­rych dróg i wytwórni prefa­brykatów; budowlani przejęli

tereny, na których powstanie osiedle dla przyszłej załogi „Polic II”. Powołana też zo­stała dyrekcja budowy. Dzia­łać ona będzie na zasadach generalnego wykonawstwa.PAP

w Koszalinie III Światowy Fe­stiwal Chórów Polonijnych mi nął dziś półmetek. Na scenie Bałtyckiego Teatru Dramatycz nego w koncertach konkurso­wych swój wieloletni dorobek śpiewaczy zaprezentowało 21 chórów i kółek śpiewaczych z siedmiu krajów.Wczoraj uczestnicy festiwa­lu brali m. in. udział w „Ka- peliadzie”. (PAP)Gdzie ci Marsjanie?
Na „czerwonej planecie" 

na razie bez niespodzianek
Fotografie przesłane na ziemię przez amerykańską sondę 

„Yiking-l” po jej wylądowaniu na powierzchni Marsa, po­
twierdziły dotychczasowe przypuszczenia na temat tej pla­
nety. Grunt Marsa jest czerwonawy, usłany skałami. Wzgó­
rza przedstawione na fotografiach przypominają wydmy 
piachu. Nie zauważono ani drzew, ani krzewów ani naj­
mniejszych śladów roślinności. Rejon w którym wylądowa­
ła sonda, podobny jest do pustyni w Arizonie czy ’ ’ s -

Naukowo wyliczono, że pod koniec ostatnich 5 lat wartość jednej minuty pracy w na­szym przemyśle osiągnęła kwo tę 2,8 min zł. Koszt zaś tech­nicznego uzbrojenia każdego stanowiska pracy kształtuje się na poziomie 400 tys. zł. Te szacunki są wymowne. Prostą konsekwencją coraz więk­szych nakładów na technikę i technologię, na nowocześniej sze obiekty, urządzenia i na­rzędzia, na lepiej opłacaną pracę ludzi jest wzrost kosz­tów tego czasu, który powi­nien być przepracowany. Spo łeczeństwo liczy na tę pracę, a każda przerwa w niej, każ­dy przestój oddala nas od wspólnych celów: od większej ilości towaru na półkach skle powych, od oczekiwanych przez wielu mieszkań, po pro stu — od lepszego życia. Nie­potrzebnie tracony, marnowa ny czas pracy — czy tego chce my, czy nie — godzi w inte­resy społeczeństwa i w każde­go z nas.Stąd potrzeba bardziej kry­tycznych, coraz ambitniej­szych ocen pracy — własnej przede wszvstkim. Trzeba na co dzień stawiać sobie pyta-

Przedsiębiorstwa m. go — bo nie umieją radzić z organizacją do pracy (specyfika
pracownicy.in. dlate- sobie po- dojazdów budowni-ctwa), z obsługą spraw typu, zaświadczenia, reklamacje, ,wy nagrodzenia, z nawałem za­jęć społecznych czy pseudo- społeczny^h. Płynie stąd waż­ny wniosek nie tvlko d7a bu­downictwa i nie tvlko dla pro dukcyjnych działów gospodar ki — trzeba wzmóc odpowie­dzialność dyrekcji i całego nadzoru za przestrzeganie rów nomiemego rytmu pracy, r^u larnych ■ harmonogramów dnia roboczego.Równocześnie jednak każdy z nas pracujących wobec sa­mego siebie musi wyżej usta­wić poprzeczkę wymagań. Ze wspomnianych badań płyną i inne charakterystyczne wnio­ski: wciąż jeszcze utrzymują się takie złe a popularne u nas nawyki, jak, szturmo- wszczyzna, praca zrywami. W budownictwie np. utrzymują się bardziej i mniej pracowi­te dni w tygodniu. Nie­uzasadnione przerwy, wyrwv w równomiernym toku pracy w trakcie dnia, tygod^a i ro­ku roboczego potwierdza pra-

mówiło mniej wagonów kry­tych i platform niż powinni.W warszawskim węźle kole jowym zamówienia wagonów są nieco wyższe niż w tych samych dniach ubiegłych ty­godni. Jednak w porównaniu z innymi dniami poprzednimi, zamówienia były o około 20 procent mniejsze. Klienci Dy rekcji PKP w Łodzi zgłosili zapotrzebowanie na 220 wago nów krytych, podczas gdy po winni byli-— zgodnie z dobo­wym planem załadunków — zamówić co najmniej 370 tego typu wagonów.Inny przykład — ze stacji Poznań — Franowo. Kolej u- dostępniła tam klientom 17 wagonów, z czego tylko 4 zo­stały wykorzystane.Wśród wielu kolejowych kontrahentów nic brakowało takich, którzy zgłaszali chęć załadowania większej liczby wagonów niż przewidują pla­ny dobowe. Te zwiększone po trzeby dotyczyły głównie wę- glarek. Kolej nie była jednak w stanie zrealizować tych za­mówień m. in. piątego,- że część wagonów przetrzymują niesolidni klienci. (PAP)

Motoryzacyjne nowości

19 000 samochodów
osobowych z importuW tym roku zostanie spro­wadzonych do Polski jeszczeokoło 19 000 zagranicznychsamochodów osobowych. Bę­dą to „Skody”’. „Trabanty”. „Zaporożce” oraz „Ziguli”. W pierwszym półroczu dostawy importowanych wozów osobo wych wyniosły około 9 000.Wśród sprowadzanych z za­granicy w tym roku wozów przeważają „Skody”. Tego­roczne dostawy samochodów tej marki zaplanowano na12 000oraz , sztuk. „Zaporożców’.Trabantów” będzie ckoło 6 000.

Jednakże specjaliści pod­kreślają, że otrzymane za po­średnictwem ,,Vikinga-l” in­formacje nie świadczą bynaj­mniej, że cała planeta jest ja­łowa. Jak wiadomo badania atmosfery Marsa, dokonane przez sondę w czasie podcho­dzenia do lądowania wykaza­ły, że zawiera ona pewne ilo­ści azotu i argonu, co pozwa­la budzić nadzieję, że jakaś forma życia może istnieć lub istnieje na Marsie. Naukowcy kierujący operacją „Viking” postanowili uczynić wszystko, aby znaleźć ewentualne ślady życia na planecie. W tym ce­lu wyląduje 4 września br. w oobliżu bieguna północnego Marsa bliźniacza sonda „Vi- king-2”. Lądowanie to nastąpi w strefie miedzy 44 a 50 stoo niem szerokości północnej, w okresie lata polarnego. Nauko wcy -wybrali to miejsce na pla necie oraz porę roku, aby wv kryć ewentualną obecność wody na Marsie, bodącej pod stawowvm elementem rozwo­ju życia.Lecz samo lądowanie „Vi- kinga-2” na wspomnianej sze­rokości jest hazardem, ponie­waż nie można sprawdzić za pomocą fal radarowych czy dany teren jest wystarczają­co odpowiedni dla lądowania sondy. Uczeni mogą wybrać miejsce lądowania jedynie na podstawie przesłanych przez

Podręcznikiksięgarniach najwięk­szym zainteresowaniemw ostatnim czasie się podręczniki szkolne, ciąż do rozpoczęcia roku nego jeszcze miesiąc, co zorniejsi chcieliby pełen
cieszą Cho- szkol prze- kom-plet książek mieć już w do­mu.Podręczniki szkolne — jak każdego roku — rozprowadza się na talony rozdawane w. szkołach. Ukończono druk po­dręczników na nowy rok szkolny. Książki te stanowią znaczącą pozycję w planach wydawniczych. Wiele spośród nich ukazuje się po raz pierw­szy i pozycje te wymagają 100- procentowego nakładu. W związku z wprowadzeniem no­wych metod nauczania, druku­je się do języka polskiego i matematyki różne podręczniki,a ich wyboru dokonuje czyciel.W poprzednich latach, wagi na wysokie plany
nau-z u- wy-

3CT

W ramach eksportu wnętrznego do sprzedaży fi w br. jeszcze około we- tra 400„Fiatów” 128, 131 oraz 132, jak również 1300 „Zastav”. Po­nad połowa tegorocznych do­staw tych samochodów zosta­ła już zrealizowana. (PAP)

„Vikinga-2” fotografii.Tymczasem Ośrodek go Kierowania Lotami cznymi w Pasadenie Zdalne Kosmi- usiłujeusunąć usterki sondy „Viking- 1”, uniemożliwiające badania gruntu marsjańskiego oraz zjawisk sejsmicznych planety.PAP

dawnicze, nie zawsze udawało się książki szkolne wydruko­wać na koniec roku szkolne­go. W bieżącym roku zakłady graficzne podjęły zobowiąza­nie i zgodnie z nim w czerwcu ukończyły druk podręczników szkolnych. Znaidą się one w księgarniach w bieżącym mie­siącu, a najnóźniej w pierw­szych dniach sierpnia. W dru­ku znajduje się tylko jedna pozycja: podręcznik wycho­wania obywatelskiego dla kla­sy 4 liceum ogólnokształcące­go, ale i on będzie do naby-cia przed nowym rokiemszkolnym.Podręczniki dla szkół zawo­dowych tradycyjnie znajdą się w księgarniach w sierpniu, zaś

na nowy rok szkolnyna początku roku szkolnego można będzie nabywać je wszkołach.Spośród 1—8 szkół czna część książek dla klas: podstawowych zna- — to pozycje nowo
paru lat prowadzi się sprze­daż i skup książek używanych. Punkty kupna i sprzedaży wksięgarniach uruchamiaopracowane, podobnie zresztą jak dla liceum ogólnokształcą­cego.Z nowych podręczników bę_ dą się uczyły dzieci języka polskiego w klasach V i VI szkoły podstawowej, matema­tyki w klasie 1 I (jeżeli nau­czyciel wybierze nowy podrę­cznik), geografii i wiedzy o Polsce współczesnej w klasie VII. Dla liceum ogólnokształ­cącego opracowano nowe po­dręczniki do nauki języków — niemieckiego w klasie I, angielskiego i niemieckiego dla klasy II, geografii gospo­darczej świata dla klasy II, polskiej literatury współczes­nej dla klasy IV.Druk nowych podręczników szkolnych pochłania miliono­we sumy. We wszystkich pań­stwach, niezależnie od ich rozwoju i Łt>py życiowej, książka szkolna nie służy tylko jednemu dziecku, lecz jest przekazywana młodszym rocz­nikom. W dziesięciolatce zgod nie z zarządzeniem Minister­stwa Oświaty i Wychowania książki szkolne będą stanowi­ły własność szkoły. Uczniom zostaną one wypożyczone na okres nauki szkolnej Od wie­lu lat zresztą nie wszystkie podręczniki drukuje się w stuprocentowych nakładach. Przyjęto zasadę dodrukowy- wania 30—40 procent nowych podręczników, reszt; stanowićmają książki używane, wielkopolskich szkołach 'W od

Książki”, szkolnym W bieżącymwykorzystaniena ,Dom rokumaksymalne podręcznikówszkolnych zwrócono szczegól­ną uwagę, b. dem w nowym roku szkolnym eksperymen­talnie niektóre szkoły zapo­czątkowały kupno podręczni­ków na własność. Obowiąz­kiem pozostałych szkół było zadbanie, by podręczniki tra-fiły z klasy starszej uczniów młodszycn. do rąkJak wy_nika z informacji przekaza­nych przez Kuratoria Oświaty i Wychowania, nauczyciele pod koniec roku szkolnego zorganizowali akcję przekazy­wania podręczników młodszym klasom. Nie wszędzie akcja ta spotkała się z aprobatą. Ucz­niowie niechętnie wyzbywają się szkolnych książek, zaś nauczyciele niechętnie przy­stępują do gromadzenia po­dręczników w szkołach, ponie­waż nie ma miejsca na ich magazynowanie. Sprawa miej­sca na przechowywanie ksią­żek w szkole urasta do pro­blemu. Szkoły muszą wygo­spodarować na nie jakieś miejsce, bowiem z momentem wprowadzenia 10-latek każda ze szkół i tak będzie musiała przejąć książki na własność.Kłopoty ze znalezieniem miejsca na nagazyn książek były chyba głównym powo­dem odrzucenia w większości oferty „Domu Książki”, który proponował zgodnie z porozu­mieniem z Ministerstwem O- światy i Wychowania utwo­rzenie w szkołach, za odpła­

tnością ajencji sprzedaży i kupna używanych podręczni­ków. Utworzenie ajencyjnej sprzedaży podręczników w szkołach na pewno usprawni­łoby przekazywanie ich do dalszego użytku i zapobiegło niepotrzebnemu zatiymywa- riu ich. Zapewne każuy z ro­dziców przyzna, że do książek z poprzedniej klasy się już nie zagląda i po paru latach wy­rzuca je na makulaturę.Książki szkolne w Poznaniu skupuje się i sprzedaje przez cały rok w antykwariatach i 13 księgarniach „Domu Książki”. W okresie wakacji szkolnych, do sprzedaży i kupna podręcz­ników szkolnych zobowiązane są wszystkie księgarnie, za­trudniające więcej niż jedne­go pracownika.W antykwariacie współcze­snym przy ul. Czerwonej Ar­mii 39 oraz w księgarni na Osiedlu Piastowskim więcej kupujących niż sprzedających. Księgarze twierdzą, że mło­dzież przyniesie podręczniki w sierpniu, po powrocie z waka­cji.Wszystkim, którzy mają za­miar sprzedać niepotrzebne książki szkolne przypomina­my, że przyjmuje się podręcz­niki w dobrym stanie i aktual­nie obowiązujące w szkole. Podajemy adresy księgarń z działami antykwarycznymi, które przyjmują podręczniki: w Kaliszu przy ul. Śród­miejskiej 14, w K o n i n ie przy ul. Czerwonej Armii 14, w Lesznie ul. Rynek 8, w Pile ul. 14 Lutego 2 iw Poznaniu ul. Czerwonej Armii 39 i Głogowskiej nr 72.
BARBARA 
GRZEGORZEWSKA
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Poniedziałek

Anny, 
Hanny, 

Mirosławy
Nowy Tomyśl przed „Bankiem 440" Kaliskie

Słońce: 3.51—19.41

K teato g
Nieczynne.

1 KINA g
CHODZIEŻ Ceramik: „Papiero­

wy księżyc”; Noteć; „Nie ujdzie 
ci to płazem”.

GNIEZNO Polonia: „Con Anio- 
re”; Lech; „Ikar”, „Dzieje grze­
chu”.

JAROCIN: „Miłość w godzinach 
nadliczbowych”.

JASTROWIE: „Nieśmiertelni”.
KALISZ Kosmos: „Z podniesio­

nym czołem”; Oaza: „Szczęki”; 
Stylowe: „Czyste ręce”, ,jHeca”, 
„Pamiętnik szalonej gospodyni”; 
Syrena: „Policjanci”, „Smarkacz 
na boisku”.

KOŁO: „Mazepa”.
KONIN Centrum: „Człowiek zni 

kąd”, „Partyzanci Kowpaka”; 
Górnik; „Ta jedyna”.

KOŚCIAN: „To niemożliwe”.
LESZNO: „Spóźniona miłość”.
OSTRÓW Roma: „Gdyby Don 

Juan był kobietą”; Słońce: „Wiel­
ki układ”; „Walka o Rzym” cz. I 
i II.

PIŁA Iskra: „Obrazki, z życia”; 
Koral: „Hitler z naszej ulicy”.

ŚREM Słonko: „Świat Dzikiego 
Ziachodu”.

SZAMOTUŁY: „Czerwone i bia­
łe”.

TUREK: „Halo taxi”.
WAŁCZ: „Tragedia Posejdona”
ZŁOTO W: „Przyjaciele Eddie- 

go”.

a BABIO I
PROGRAM I: 8.10 Mel. naszych 

przyjaciół; 8.25 Niezapomniane 
stronice — „Mikołaja Doświad- 
czyńskiego przypadki” , fragm. 
pow. I. Krasickiego; 8.35 Nowości 
muz. instrument.; 9.05 Po jednej 
piosence; 9.20 Przegląd dnia Olimp.; 
10 Lato z radiem; 12.25 Kubań­
skie zespoły wokalno-instrumen­
talne; 13 Spiew'ają: B. Dunin i Z. 
Kurtycz; 13.15 Rytm, rynek, rekla­
ma: 13.35 Wieś tańczy i śpiewa; 
14 Tańce z różnvch enok; 14.30 Ryt 
my młodych: 15 Letnia Olimpia­
da: 15.25 Mel. i rytmy Hawany; 
16.11 Letnia Olimpiada: 16.35 Ak­
tualności kultur.: 1(1.40 Aud. M. 
Skplarskiego: 16.55 Huta Katowice 
— ma głos: 17 Radiokurier: 17.20 
letnia Olimpiada; 17.35 Parada 
polskiej piosenki: 18 Muz. i Ak­
tualności; 18.30 Letnią Olimpiada: 
18.45 Muz. ludowa Kuby: 19.15 Let 
nia Olimpiada: 20.05 Naukowcy — 
rolnikom: że.20 Dźw. plakat rekla 
mowv;, 20.35 Konc. żvczeń: 21.05 
Letnia' Olimpiada; 23.30 Muz. na 
es^^adach świata.

W^^nn-^ści: n 01. 1, 2. 3. 4, 5, 8, 
9, 12.05, 15.15, 16, 19, 20, 21.

PROGRAM II: 7.50 Łd miniatu­
ry do uwertury; 8.35 My 76; 8.45 
Muz. spod strzechy — Mazowsze 
Płockie; 9 Wakacje melomana — 
„Sławni wirtuozi i dyrygenci”; 
9.40 Tu Radio Moskwa; 10 „Ma­
ska” — opow.; S. Lema; 10.20 W. 
A. Mozart: 4 Sonaty na organy i 
zespół smyczkowy; 10.40 Sprawy 
rodzinne; 11 Sonaty triowe Corel 
lego, Bacha i Haendla; 11.35 Po­
stęp, dom, nowoczesność; 11.45 Od 
Tatr do Bałtyku — Kujawy; 12.05 
Czas dobrych gospodarzy; 12.25 
„Sytuacja” — fragm. pow.; 12.45 
Wakacje melomana — sławni wir 
tuozi i dyrygenci; 13.35 Ze wsi 
i o wsi; 13.50 Konc. Chóru PR i 
TV we Wrocławiu; 14.10 Więcej, 
lepiej, nowocześniej; 14.25 Trądy 
cje i metamorfozy w muzyce 
XX wieku; 15 Radioferie; 16 Buł­
garskie mel. pasterskie; 16.10 In­
strumentalne fragm. z opery M. 
Glinki: „Rusłan i Ludmiła”; 16.30 
Mel. operetkowe gra Ork. Man- 
tovaniego; 16.40 Magazyn informa 
cyjny; 16.50 RadioeKpress; 17 Spie 
wają chóry amatorskie; 17.20 Rep. 
literacki pt. „Jeszcze ręz tyle 
przeżyć”; 17.40 „Recital pianisty 
polskiego” — pianista A. Stefań­
ski gra sonaty Szymanowskiego i 
Serockiego; 18.40 Zapraszamy do 
myślenia; 19 Koncert na temat 
„Kariera młynarki”; 19.30 Notat­
nik kulturalny; 19.45 Arcydzieła 
kameralistyki; 20.35 Z najświet­
niejszych dzieł operowych G. Do- 
nizettiego; 21.45 Kronika olimpij­
ska; 21.55 Teatr PR — XIV Mię­
dzynarodowy Festiwal Przyjaźni: 
„Bluźniercze trio”: 22,25 Gra kla- 
wesynistka E. Stefańska-Łuko- 
wicz; 22.35 Dzieła K. Serockiego; 
23.35 Co słychać w świecie; 23.40 
Z archiwum jazzu.

Wiadomości: 4.30, 5.30, 6.30, 7.30, 
8.30, 11.30, 13.30, 18.30, 21.30, 23.30.

PROGRAM III: 8.05 Kiermasz 
płyt wytwórni Panton; 8.30 Co kto 
lubi; 9 „Katar” — ode. 4; 9.10 Po 
wracający temat „Łódeczka”; 
9.30 Nasz rok 76; 9.45 Dyskoteka 
pod gruszą; 30.35 Dyskoteka pod 
gruszą; 11.30 Dave Brubeck akom 
paniuje; 12.25 Za kierownicą; 13 
Powtórka z rozrywki; 13.50 Żeg­
naj Grosvenor Sąuare — ode. 
pow.; 14 Lato w Filharmonii; 15.10 
W kręgu jazzu; 15.30 Kwadrans 
akademicki; 15.45 „Dziecko w cza 
sie” gra i śpiewa Zespół Deep 
Purple; 16 Rozszyfrowujemy pio 
senki; 16.20 Z archiwalnych na­
grań ork. G. Millera; 16.45 Nasz 
rok 76; 17.05 Muz. poczta UKF; 
17.40 Pisarz miesiąca — K. Iłła- 
kowiczówna; 18 Muzykobranie; 
18.30 Polityka dla wszystkich; 18.45 
„Świat w obłokach” — śpiewa M. 
Grechuta; 19 Pow. w wyd. dźw.: 
„Lekcja poloneza”; 19.35 Opera ty 
godnia — G. Verdi: „Ernani”; 
19.50 „Katar” ode. 5; 20 „Ballada 
dla Anny”; 20.15 Na poboczu wiel 
kiej polityki — fel.; 20.25 Bielszy 
odcień bluesa; 20.50 60 minut na 
godzinę: 21.50 Solo na gitarze aku 
stycznej; 22.08 Sniewa E. Clapton: 
22.15 Trzy kwadranse jazzu; 23 
Polska poezja ludowa; 23.05 Czas 
relaksu; 23.50 Śpiewa H. Hegero- 
va.

Wiadomości: 5, 6, 7, 8, 10.30, 12.05, 
15, 17, 19.30, 22.

PROGRAM IV: 6.45 Re^io- 
express; 7 Koncert poranni"; 8

Doping do kolejnych inicjatyw
Zgłaszając akces do tra­dycyjnego telewizyjnego „Banku 440”, władze i mieszkańcy miasta* i gminy Nowy Tomyśl w wojewódz­twie poznańskim byli pewni, że rezultatów swej gospodar­ności nie. muszą się wstydzić, a niektóre inicjatywy warte są szerszego rozpropagowania. Nie przypuszczano jednak, że komisja oceniająca kandyda­tów do udziału w „bankowej” rywalizacji, uzna nowotomy- skie oferty za najcenniejsze. Kolejny, po Wrześni, przed­stawiciel Poznańskiego za­kwalifikował śię więc do IIrundy turnieju wystąpiprzed kamerami TV.To spory sukces blisko 8-ty sięcznego Nowego Tomyśla i 10~tysięcznej gminy. Jest to bez wątpienia uznanie dla za­notowanego w ostatnich la­tach ich dynamicznego rozwo ju społeczno - gospodarczego, opartego w dużej części na inicjatywach mieszkańców, dla ich pomysłowości i zaangażo­wania. Często bowiem sami podejmują pracę, których na pozór nie da się wykonać. Na wszystko jednak znajdzie się w końcu sposób. Bardzo do­bre wyniki uzyskuje też tam­tejszy przemysł; potentatem w swej branży jest Fabryka Na­rzędzi Chirurgicznych „Chifa”. Mimo słabych gleb rośnie pro dukcja rolnicza, tak rozwinię­tej sieci placówek handlowo- usługowych pozazdrościć może niejedno większe miasto.Jednocześnie nie sposób po­minąć faktu, że Nowy Tomyśl gromadząc w eliminacjach najwięcej punktów, pewnie pokonał wiele ośrodków zna­nych w kraju ze swoich osiąg nięć w różnych dziedzinach, jak choćby Kozienice. czy Skwierzynę. Jego zaś przeciw nikiem w szrankach tego tele wizyjnego „serialu” będzie 

Głogówek Opolski, z którym zmierzy się w pierwszą lub 
drugą 'niedzielę września br.Przygotowania do tej kon­frontacji trwają już w No-

cia. M. in. zwrócił się on dó mieszkańców miasta i gminy z apelem o aktywne włącze­nie się do dalszego podnosze­nia ładu, porządku i estetyki, o podejmowanie prac dla wspólnego przecież dobra. Pięr wsi odpowiedzieli nań rze­mieślnicy różnych specjalnoś­ci, zobowiązując się bezintere sownie odnowić elewacje wie lu budynków; niektóre prze­szły już tę kurację „odmładza jącą”.Samorząd mieszkańców na osiedlach i poszczególnych uli cach przystąpił do upiększa­nia obejść swoich miejsc za­mieszkania, skwerów, ogród­ków, a także balkonów. Podję to też kosmetykę niektórych miejsc okazałego Parku Kul­tury i Wypoczynku, by jeszcze lepiej służył on młodzieży i dorosłym. Wymienione będą chodniki wzdłuż kilku ulic, a nową nawierzchnię otrzyma ulica Parkowa, na której właś nie rozegrane mają być „ban kowe” zmagania.A jakie są największe atuty Nowego Tomyśla? Przede wszystkim pomysłowo zagos­podarowany wspomniany park, który nie ma wielu sobie rów nych nawet w Polsce. Dalej — baza usługowa Gminnej Spółdzielni, w której rolnik może załatwić właściwie wszy stkie sprawy — od czysto pro dukcyjnych (kupno pasz czy nawozów, odstawienie żywca, zamówienie usług mechaniza- cyjnych) do skorzystania z... zakładu fryzjerskiego.Znaczne są również osiąg­nięcia w dziedzinie kultury: powstała tam w bieżącym roku szkoła muzyczna I stopnia, zbudowano piękną bibliotekę, teraz zaś wznoszony jest — w części ze środków społecznych — dom kultury. Dużym do­robkiem legitymuje się nowo- tomyski handel, a jego Wizy­tówką jest deptak wzdłuż ul. Sienkiewicza z licznymi skle­pami, punktami usługowymi i kawiarnią.Dobrym wzorem dynamicz-

nych’. Buduje się lub remon­tuje drogi, ulice, chodniki, u- kłada się odcinki kanalizacji i wodociągów. Urządzane są boiska sportowe, strażnice i wiejskie domy kultury (w tych dniach np. otwarto taki w Borui Kościelnej).
— Nie traktujemy udziału 

w „Banku 440” — mówi za­
stępca naczelnika miasta i 
gminy, Jan Pasek — jako oka 
zji do jednorazowego wysiłku, 
sztucznego wywindowania się 
ponad ogólną przeciętność. 
2adna, nawet najlepiej zorga 
nizowana akcja nie stworzyła­
by jakiejkolwiek szansy na 
ewentualny sukces, gdyby nie 
solidny, wspólny u’ysiłek 
mieszkańców’, zakładów pra­
cy, szkół. Systematyczna pra­
ca nie jest obliczona jedynie 
na doraźną korzyść, ale by 
długo jeszcze procentowała.Po to jest zresztą „Bank 440”. Konkurs, w którym nie ma przegranych, bo różne po­dejmowane w nim inicjatywy przyspieszają rozwój każdegouczestniczącego sta i gminy o lat. w nim mia- dobrych kilka

PIOTR BOROWICZ

Za skutki burz

wym Tomyślu na dobre. Nąd. . nie rozwijającej się produkcji ich przebiegiem czuwa specjał roślinnej i hodowli jest gmi­nie powołany komitet, koordy na Nowy Tomyśl. Zarówno nując wszystkie przedsięwzię sektor uspołeczniony, jak i
ODPDWIADAMY
Stanisław P., z Leszna. — Jerzy 

Milian jest kompozytorem wielu 
piosenek. Dzięki jego inicjatywie 
powstał pierwszy w Polsce Wy­
dział Muzyki Rozrywkowej przy 
Państwowej Wyższej Szkole Mu­
zycznej w Katowicach. (2520)

Stała czytelniczka z Jarocina. — 
W sprawach dotyczących wyłącz­
nie autora listu, redakcja nie 
udziela porad prawnych na ła­
mach. Prosimy o nazwisko i adres 
(z powołaniem się na numer ko­
respondencji 1027). Prawnik odpo­
wie listownie. Może też pani sko­
rzystać z bezpłatnej porady w 
czwartki, w godz. 17—19, w siedzi­
bie redakcji, ul. Grunwaldzka 19, 
pok. 58.

Stała czytelniczka z Szamotuł. — 
W sprawie nadesłanego listu mo­
glibyśmy interweniow!"*. ale nie 
podała nani swego nazwTska i adre 
su. (2585)

rolnicy indywidualni mają na swoim koncie wiele inicjatyw, procentujących wyższymi plo­nami, zwiększoną produkcją mięsa i mleka. Nie brakuje też przykładów prac społecz-

Żniwny egzamin 
ludzi i maszyn

Równocześnie ze zbiorem ostatnich hektaro w . 
rozpoczęły się w województwie kaliskim duże zni . _.niaci. 
wszej kolejności koszono jęczmień, a coraz więcej P 
widzi się już pustych ściernisk po uprzątnię 3 • 
żyta. Rozpoczęły się więc gorące dni dla tamtejszego 
nictwa.Na temat gotowości do żniw i omłotów zasięgnęliśmy informacji u dyrektora Ośrod­ka POM w Kaliszu — Henry­ka Kołaszczyka oraz koordy­natora wojewódzkiego do spraw akcji żniwnej — Lesz­ka Jurdziaka.— Do skoszenia mamy w Kaliskiera 223 000 ha czterech podstawowych zbóż. Jeżeli jed nak pogoda dopisze, wszystko powinno pójść sprawnie . — mówi dyrektor kaliskiego POM. W sposób niemal mode­lowy opracowaliśmy całą kon cepcję maksymalnego wyko­rzystania sprzętu, jakim obec­nie dysponujemy. Został wy­remontowany i sprawdzony.
Na polach województwa kalis- 

skiego pracować będzie 1395 sno- 
powiązałek, ponad 500 kombajnów 
zbożowych, 540 ciągników, 162 
przyczepy samozbierające, 1164 mło 
carnie oraz inny sprzęt. W przy-

padku awarii dokonać będzie moż 
na napraw i doraźnych remontów 
w 109 punktach pogotowia rucho­
mego no i, oczywiście, w placów­
kach POM i warsztatach wojewó 
dztwa. W każdej gminie najlepszy 
warsztat naprawczy został wyty­
powany do pełnjenia dyżurów.

W latach ubiegłych często zdarza 
ły się gorączkowe poszukiwania 
części zamiennych w przypadkach 
poważniejszych awarii sprzętu. 
Podczas tegorocznych żniw nie po 
winno już być z tym problemów. 
Przygotowano bowiem cale zespo 
ły wymienne do kombajnów i 
ciągników Przeważnie można 
wjęc będzie uniknąć rozkładania
ciągnika na części,
po awarii cały zespół.
w ten sposób na czasie.

wmontowując
Zyska się

Odszkodowania dla rolnikówEkipy likwidatorów szkód z Państwowego Zakładu Ubez­pieczeń w Poznaniu dokonują obliczeń strat w uprawach wy rządzonych przez burzę, która przeszła 21 bm, nad gminami Swarzędz, Pobiedziska, Kłec­ko i Łubowo. W miejscowości Ujazd spaliła się od wyłado­wań atmosferycznych stodoła i budynek inwentarski, w Wą gorzewie — też budynek in­wentarski. Dzięki pomocy są­siadów udało się uratować in wentarz żywy. W gminie Łu­bowo i Swarzędz huragan u- szkodził dachy budynków.Największe szkody w upra­wach wyrządził grad w gmi­nie Pobiedziska u ponad 300 właścicieli pól, a także w gminie Swarzędz, gdzie 150 rolników ma straty w upra­wach. Grad wystąpił również w gminie Kłecko. Niektóre plantacje rzepaku zostały zni szczohe niemal w stu procen­tach, owsa — w 80, a jęczmie

nia, żyta, pszenicy i kukury-dzy w granicach 20—50 cent.Oszacowanie strat w nach nastąpi jeszcze w
pro-plo- tymmiesiącu, a rolnikom wypła­cone będą odszkodowania z PZU do 10 sierpnia br., aby mogli jak najszybciej przystą pić do odbudowy zniszczonych budynków i ponownych zasie wów, chociażby poplonów ścierniskowych, czemu sprzy­ja obecnie zapas wilgoci w glebie, (emp)

Tegoroczne lato jest upalne. Rolnicy nadal wyczekują na większe opady. Gdyby nastą­piły one w okresie żniw, wte­dy skomplikowałoby to prace połowę, a ziarno zawierałoby nadmierne ilości wilgoci. W Kaliskiem pomyślano również i o takiej ewentualności. Przy gotowane są na przyjęcie ziar na wszystkie suszarnie i ma­gazyny zbożowe. Zamierza się usprawnić zaopatrzenie rolni­ków. Wprowadzony będzie po raz pierwszy w okresie żniw handel obwoźny. Porcjowane posiłki i podstawowe artykuły spożywcze dowozić się będzie na pola bezpośrednio do bry­gad żniwnych.Wszechstronne przygotowa­nia do żniw przeprowadzone w oparciu o doświadczenia z lat minionych i przy pełnym wykorzystaniu istniejącej, sprawniejszej bazy technicz­nej i specjalistycznej, ułatwić powinny znacznie najtrudniej sze — letnie prace połowę.(par)

Filatelistyczna pasjaGdyby wszystkich pracow­ników Chodzieskich Zakładów Porcelany i Porcelitu zapytać o ich ulubione zajęcia w cza­sie wolnym od zajęć służbo­wych, okazałoby się, że naj­liczniejszą grupą byliby fila­teliści. Obecnie czynna tu jest wystawa „Rok 1976 — Rokiem Staszicowskim”, podczas któ­rej odbyły się spotkania człon
Półmetek zbiorów rzepaku
Rzepakowe żniwa osiągnęły w 

Pilskiem półmetek. Skoszono do­
tychczas 55 procent plantacji, przy 
czym w zdecydowanej większości 
był to zbiór jednofazowy. Skup 
ziarna, który także już się rozpo 
czął, przebiega bez zakłóceń.

Zboża zebrano z 8 procent are­
ału, a najwięcej jęczmienia ozi­
mego. W gminie Rogoźno przy­
stąpiono do koszenia jęczmienia 
jarego. Rozpoczęto także zwózkę 
słomy zbożowej. Podorywki wy­
konano na 280 hektarach, a sie­
wy poplonów ścierniskowych — 
na 65 hektarach. Oprócz nasion

łubinu i saradeli, rolnicy mają 
do dyspozycji wystarczające ilo­
ści materiału siewnego.

W Pilskiem rozpoczął się rów­
nież drugi pokos traw, trwają 
też zabiegi pielęgnacyjne na plan 
tacjach kukurydzy, buraków cu­
krowych i ziemniaków. Opady 
deszczu, jakie wystąpiły w ostat­
nich dniach, pomogły zwalczać 
mszyce nadal jednak brak takich 
środków, jak „Owadofos” i „Bi- 
58”. Stwierdzono przy tym, że za­
siewy jęczmienia zaatakowany są 
przez głównie pyłkowe, (zr)

ków koła PTF z młodzieżą miejscowych szkół, a w dniu 22 lipca Urząd Pocztowy Cho dzież 3 stemplował listy oko­licznościowym datownikiem z portretem Stanisława Staszi­ca.Chodziescy filateliści biorą udział w licznych wystawach. Obecnie ich zbiory są prezen­towane w Koszalinie, Gdyni, Słupsku i Kielcach. W IV kwartale bieżącego roku — jak informuje przewodniczący kola Zygmunt Bogucki — w Pile odbędzie się wystawa fi­latelistyczna o tematyce zwią zanej z Rokiem Staszicowskim. W przyszłym rpku, wespół z kołem „Polonica”, filateliści z „Porcelany” zorganizują ogól nopolską wystawę pod nazwą „Chodzież 77”, podczas której odbędzie się spotkanie wszy­stkich członków klubu „Po­lonica”. Tej dużej imprezie hobbystów spod znaku pocz­towego znaczka patronować będzie Wojewódzka Rada Związków Zawodowych w Pi­le. (źr)

Wczorajsza deszczowa aura nie zachęcała wprawdzie do spacerów, mimo to w godzinach przedpołudniowych pano-' wał na GIEŁDZIE SAMOCHODOWEJ przy ul. Bema w Po­znaniu duży ruch.Przeważały tradycyjnie wozy polskiej produkcji. Za „War­szawy” różnych typów i roczników żądano 35 000 (1960), 74 000 (1972) oraz 90 000 zł (ten sam rocznik). „Syrenę 104” wyceniano na 48 000 (1969), a „105” — na 75 000 (1973) oraz 100 000 zł (1976)1„Fiata 126p” oferowano za 119 000 (1976) oraz 122 000 zł (ten sam rocznik). „Fiaty 125p” z silnikiem 1300 ccm szaco­wano na 115 000 i 120 000 (1971), natomiast z silnikiem 1500 — na 160 000 (1974) oraz 165 000 zł (ten sam rocznik). Za „Fiata 600” z 1963 roku żądano 66 000 zł, za „Fiata 600 Mul- tiplę” — 40 000 zł (1962).„Zastavę 750” wyceniono na 50 000 zł (1965), natomiast „Zastavę 1100 P” z bieżącego roku — na 250 000 zł.„Wołgę” starego typu szacowano na 85 000 zł (1963), a nowego — na 215 000 zł (1972). „Dacię” proponowano za 173 000 zł (1974), „Volkswagena” (garbusa) — za 115 000 zł (rocznik 1968 z dopiskiem: sprzedam lub zamienię na małe­go „Fiata” oraz samochód z roku 1971).
INFORMACJA EXTRA: jednym z najtańszych na giełdzie wozów było „P 70” z 1958 roku wycenione na 21 000 zł, na­tomiast bezsprzecznie najdroższym pojazdem był „Fiat 132p” z 1975 roku, za którego właściciel (rejestracja katowicka) żą­dał aż 320 000 zł! (res)

*

Transm. z Pr. I; 11.55 Rytmy Ku 
by; 12.05 Czas dobrych gospoda­
rzy; 12.25 Giełda płyt; 13 Jak „dzia 
lać sprawnie? — Szkoła Mistrzów; 
13.15 Z radiowej fonoteki mus.; 
13.50 Ludwik van Beethoven — 
15 Wariacji Es-dur na temat „Pro 
meteusza”; 14.25 „W Jezioranach”; 
14.55 Rep. pt. „Wybór z miłości”; 
15.15 „Z głową na karabinie” — 
fragm. książki L. Bartelskiego; 
15.30 Teatr PR: „Potop”; 16.05 No 
we nagrania nadesłane przez Ra­
dio Czechosłowackie; 16.40 Utwory 
J. S. Bacha — gra Benon Hardy; 
16.50 Radioexpress; 17 Muzyka; 
17.05 Ballady śpiewane; 17.15 Rep. 
dźwiękowy; 17.40 Aud. dla mło­
dzieży; 17.55 Podwieczorek przy 
muzyce; 18.25 „Kwarki na papie­
rze” — aud. z udz. prof. G. Biał 
kowskiego, prof. dr. A. Wróblew 
skiego; 18.40 Tygodn. przegląd 
aud. oświatowych; 19 „Wspomnie 
nia z siodła” — aud. z udz. D.

Olbrychskiego, T. Pieczyńskiego i 
L. Ferensteina; 19.15 Język rosyj­
ski; 19.30 Płyty, o których się 
mówi (stereo); 20.45 Konc. Ork. 
Symf. Radia Heskiegb we Frank 
furcie nad Menem (stereo); 22.15 
Kraje i ludzie — Kuba; 22.35 Wie 
czorne serenady.

Wiadomości: 12, 16.

£ TEŁEWHZJA |

PROGRAM 1: 9 — Program na 
dzień dobry; 9.30 — Studio Olim­
pijskie (kol.); 12.55 — Studio
Olimpijskie (kol.); 15.50 — Dzien­
nik (kol.);. 16 — „Obiektyw”; 16,20 
— Dla dzieci — Kino Zwierzyńca 
(kol.); 16.50 — „Testament stare­
go mistrza” — ode. 2 pt. „Spad­
kobiercy” — film ser. prod. ra­
dzieckiej; 17.55 — Studio Olimpij-

skie (kol.); 19.30
Dziennik (kol.); 
Olimpijskie (kol.);
nik (kol.); 22.55 — 
ku epok” — rep.

— Dobranoc i 
20.10 — Studio 
22.40 — Dzien- 
,Kuba na sty- 

filmowy (kol.);
23.25 — Studio Olimpijskie (kol.).

PROGRAM 2 — Dzień egipski w
16.55

świat” 
17.05 — 
film dok.

— „Ziemia stara jak 
rep. filmowy (kol.);

.Młodość i tradycje” — 
; 17.35 — „Egipt — 1975”

— film dok. (kol.); 18.20 — „Czar 
ne chmury” — ode. 7 pt. „Panto­
mima” — film ser. prod. TVP; 
19.10 — „Teleskop”; 19.30 — Do-
branoc i Dziennik (kol.)
Omówienie programu 
„Kanał” — film dok.; :
sele nad
(kol.); 21.30

Nilem”

20.10
20.15

20.30 — „We 
film dok.

,Dłoń i kwiat”
impresja filmowa; 21.40 — „Ptak 
przyleciał z północy” — egipski
film fab.; 22.55 
(kol.).

,24 godziny’

W minioną sobotę na RYNKU WILDECKIM niewątpli­wie królowały owoce. Cena kilograma porzeczek wynosiła od 16 do 18 zł. Wiśnie sprzedawano po 27 i 30 zł za kilogram, natomiast czereśnie — po 20, 22, 26 i 30 zł. Agrest kosztował na ogół po 14 zł za kilogram. Smaczne maliny oferowano po 60 zł za kilogram. Jagody w tej samej cenie. Widzieliśmy również gruszki po 16 zł za kilogram. Jabłka kosztowały po 15 zł za kilogram.Cena jednego kilograma młodych ziemniaków wynosiła na ogół 10 zł. Białą kapustę sprzedawano po 8,50 zł za kilo­gram, zielone ogórki — po 12 zł i 14 zł za kilogram, a kala­fior — po 1, 2, 4, 5, 10 i 13 zł główka.Ceny pomidoróW bardzo zróżnicowane, w zależności od ja­kości: 20 i 25 oraz 40 i 45 zł za kilogram. Pęczek bardzo ład­nej cebulki kosztował 5 zł, główka kalarepy — 2,50, a pęczek marchewki — 5 zł.Koperek oferowano po 4 zł pęczek, włoszczyznę — po 6 zł, a pietruszkę — po 3 zł.Róże — czerwone i śliczne herbaciane — sprzedawano no 8 zł, natomiast goździki — po 5 zł.
INFORMACJA EXTRA: Tylko na jednym straganie za­obserwowaliśmy pierwsze zwiastuny śliwek — żółte mira- belki w cenie 14 zł za kilogram, (res)
KAnsz^“.P^edstawiciele w województwach: 
KALISZ. Esogdan Pardus, ul. Kazimierzowska 4, łel. 36-89. 
KONIN: Wojciech Plutowski, ul. Tuwima 1, tel. 247-63. 
LESZNO: Tomasz Tatarczyk, ui. Słowiańska 38, łel. 23-25. 
PIŁA: Zygmunt Rola, ul. Marchlewskiego 29, tel. 24-15.4 STRONA
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Wojewódzka Usługowa Spółdzielnia Pracy 
Oddział Winogrady

Poznań, Osiedle Przyjaźni bL 20ZAWIADAMIA P. T. KLIENTÓW, ŻE PRZYJMUJE DO WYKONANIA W ROKU ’1976 OD LUDNOŚCI 
I JEDNOSTEK GOSPODARKI USPOŁECZNIONEJZLECENIA'NA WYKONANIE USŁUG

s
E3

malowania i tapetowania mieszkań, 
czyszczenia i lakierowania parkietów,

—— układania wykładzin podłogowych, 
naprawy elektrycznego sprzętu domowego,

— przewijania silników,
■— instalacji wod.-kan. i elektrycznych, 

grafiki użytkowej (reklamowej, wystawienni­
czej, informacyjnej),

— dekoratorstwa,
— architektury wnętrz,
— układania płytek łazienkowych, ściennych 

i podłogowych,
— naprawy lodówek,
— tapicerstwa,
— napełniania naboi autosyfonowych i napra­

wy autosyfonów,
— ślusarsko - kowalskich,
— uszczelniania okien i drzwi,
— zakładania karniszy,
— sprzątania klatek schodowych i mieszkań,
— wprawiania szyb,
— wykonywania luster.

0 Samochody
Sprzedam Fiata 132p — 
1800 GLS, kolor orange, 
przebieg 32.000, rok prod. 
1975. Plewiska — Osiedle, 
ul. Akacjowa 12. 3924g

0 Lokale
Małżeństwo, członkowie 
SM, poszukuje mieszka­
nia lub niekrępującego po 
koju zaraz. Płatne mie­
sięcznie. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 3135g.
Mieszkanie M-4, I piętro 
sprzedam, Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19, dla 
4133g.
Wynajmę pokój z kuch­
nią małżeństwu Łazarz.
Płatne góry. Oferty
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 4147gpr.

Zguby 0 Różne
Dnia 22 lipca zaginął w 
godzinach wieczornych 
na ul. Glogowsk pies 
suczka mały, czarny pod­
palany. Znalazca za wy- 
nagMdzeniem proszony o 
zgłoszenie się pod adre­
sem, ul. 23 Lutego 25 m.
13. 4440g
Wypożyczalnia najmod- 
niejszyćh sukien ślub­
nych, wieczorowych, we­
lonów, nakryć do chrztu.
Mickiewicza 20. 2903g
Naprawa lodówek Osied­
le Piastowskie 99, tel. 
740-87, Łukaszewski.

2520g
Uwaga! Czyszczenie dy­
wanów, obić meblowych
na miejscu klienta.
Tel. 454-69 rano, wieczo­
rem, Lutycka 34. 1791g

INFORMACJI UDZIELA':
Punkt Informacji i Przyjmowania Zleceń - 
Przyjaźni, pawilon 125 B — telefon 20-06-02.

Osiedle

Cyklinowanie bezpyłowe 
parkietów, podłóg, lakie­
rowanie, tel. 647-95 Kan-
tak. 49236g

Taksometry zakładam, na 
prawiam, Poznań, Ryba-
ki 13. 49387g

ZAPRASZAMY DO KORZYSTANIA Z NASZYCH USŁUG !2976-K1 PR 0 Matrymonialne

Praca 0 Nauka
Potrzebna pomoc domo­
wa zaraz na bardzo dob­
rych warunkach. Zgło­
szenia: Poznań, ul. Bo­
nin 16 m. 28, po godz. 20.

3150g

Potrzebny krawiec do 
krawiectwa konfekcyjne 
go lub miarowego, dam­
skie, męskie, dziecięce. 
Warunki bardzo dobre. 
Oferty „Prasa” Grunwal­
dzka 19 dla 3933g.

Kupno 0 Sprzedaż
Sprzedam wózek głęboki. 
Grodziska 11 m. 3. 4230g

Pani uczciwa, czysta po- 
dejmie prace domowe. 
Proszę o szczegółowe ofer 
ty „Prasa” Grunwaldzka 
19 dla 3134g.

Przyjmę uczniów w za­
wodzie cukierniczym. O- 
ferty: S. Furmankiewicz, 
Dzierżyńskiego 265.

3228g

Sprzedam stal konstruk­
cyjną: teownik 30 mm ką 
townik 40—45 mm oraz 
rury czarne, różne. Ofer­
ty „Prasa” Grunwaldzka 
19 dla 3159g.

Samotni! Dyskretne i kul 
turalne nawiązanie znajo 
mości, zapewnia Biuro Ma 
trymonialne „Jutrzenka”, 
81-963 Gdynia 1, ul. Miga­
ły 35, skrytka pocztowa 
105. Informacje 16 zł w 
znaczkach pocztowych.

493-K2

Dnia 23 lipca 19745 roku, zmarł

dr STANISŁAW DRZYMAŁA
b. członek Zespołu Adwokackiego nr 10 

w Poznaniu.
W Zmarłym straciliśmy serdecznego Kolegę.
Cześć Jego pamięci!
Pogrzeb odbędzie się w dniu 26. 7. 1976 roku, 

o godz. 16.30, na cmentarzu w Żabikowie.

RADA ADWOKACKA 
w Poznaniu

1884-K3

tW dniu 23 lipca 1976 roku, zmarł opatrzony 
Sakramentami św.

ukochany wujek, ojciec 
śp.

84 roku życia nasz 
chrzestny i szwagier,

Sadzonki pomidorów sprze 
dam. Tel. 727-95.

3057g

Rozwiedziony nie z włas­
nej winy, 30-letni, wzrost 
średni, bezdzietny, pozna 
panią bezdzietną w celu 
matrymonialnym. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 3457g.

Dnia 21 lipca 1976 roku, zmarła nasza naj- < 
droższa żona, mama, teściowa i babcia, prze­
żywszy lat 55

IRENA SAMAL
z domu Strugarek

Pogrzeb odbędzie się dnia 27 bm. o godz. 11.55 
na cmentarzu junikowskim.

W głębokim smutku pogrążony

ul. Urbanowska 20 m. 4.
mąż z rodziną

1891-U3

+ Dnia 23 lipca 1976 roku, zasnęła w Bogu na­
sza najdroższa siostra, szwagierka i cio­

cia, śp.

dr STANISŁAW
emerytowany ppłk WP,

DRZYMAŁA
b. sędzia i adwokat

wojskowy, członek ZBoWiD-u, odznaczony 
Krzyżem Kawalerskim Orderu Odrodzenia Pol­

ski, Odznaką Grunwaldu.
Pogrzeb odbędzie się dnia 26 bm. o godz. 16.30 

na cmentarzu w Żabikowie.
W smutku pogrążona 

siostrzenica z rodziną
Odjazd autobusem na cmentarz godz. 15.30, 
Poznań, ul. Rycerska 15,
Luboń, godz. 16. 4479g

S. t P.

IZABELA RYSTER 
emerytowany profesor muzyki 

zmarła dnia 21 lipca 1976 r„ opatrzona Sakra­
mentami św.

Pogrzeb odbędzie się dnia 27 bm. o godz. 13.40 
na cmentarzu na Junikowie.

Żegna Ją z żalem

1877-K3

W dniu 20 lipca 1976 roku zmarł były długo­
letni i ceniony pracownik naszego Zakładu

ROMUALD JANKOWIAK
Pogrzeb odbędzie się w dniu 26 bm. o godzi­

nie 12.30 na cmentarzu na Junikowie.
Rodzinie Zmarłego wyrazy głębokiego współ­

czucia składają

Dyrekcja — Rada Zakładowa — POP 
i współpracownicy 

Wielkopolsko-Lubuskich Zakładów 
Przemysłu Cukierniczego „Goplana” - Poznań 

1878-K3

tDnla 23 lipca 1976 r. zmarł opatrzony Sakra­
mentami św. mój najukochańszy mąż, prze­

żywszy lat 76, śp.

inż. STANISŁAW ANTKOWIAK
odznaczony Krzyżem Kawalerskim Orderu Od­
rodzenia Polski, Złotym Krzyżem Zasługi, Me­
dalem X-lecia PRL, Srebrną Odznaką NOT-u.,

Pogrzeb odbędzie się w dniu 27 bm. o godz. 12 
na cmentarzu na Miłostowie.

W smutku pogrążona
żona z rodziną

4526g

MARIA KUPSZ
z domu Perek

Pogrzeb odbył się w dniu 25 bm. o godz. 15, 
na cmentarzu Poznań — Spławie.

W smutku pogrążona

Osiedle Rzeczypospolitej 19 m. 12. 4480g

+ Dnia 22 lipca 1976 roku, zmarł nagle mój 
najdroższy mąż, ukochany ojciec, zięć, 

dziadek, brat, szwagier i wujek, przeżywszy 
lat 56, śp.

MARIAN POSTAREMCZAK
Pogrzeb odbędzie się dnia 26 bm. o godz. 10.30 

na cmentarzu górczyńskim.
W smutku pogrążona

żon* z rodziną

tDnia 23 lipca 1976 roku, zmarł opatrzony 
Sakramentami św. nasz ukochany ojciec, 
teść, dziadek i pradziadek, w wieku 85 lat

LUDWIK KOWALSKI
powstaniec wielkopolski 

były pracownik „Alco-Centr*’*

Pogrzeb odbędzie się dnia 26 bm. o godz. 12, 
na cmentarzu górczyńskim.

W smutku pogrążona

nL Knapowskiego 15 m. 3. 4465g

tDnia 23 lipca 1976 roku, zmarła po eiężkich 
cierpieniach nasza ' '

Koleżanka, śp.

HALINA

dobra i niezapomniana

RÓŻYCKA
Pogrzeb odbędzie się w dniu 27. 7. 1976 roku,

o godz. 10.30, na cmentarzu na Górczynie. 
Żegnamy Ją z głębokim żalem

Koleżanki i Koledzy 
z HCP W-«

tDnia 23 lipca 1976 roku, zmarł nagle nasz 
ukochany mąż, ojciec, teść i dziadek, śp.

JAN SKRZYPCZAK
Pogrzeb odbędzie się dnia 27 bm. o godz. 9.50 

na cmentarzu junikowskim.
W smutku pogrążona

ul. Garbary 67a m. 7.
żona z rodziną

1890-U3

Samotny, 45-letnl, wy­
kształcenie zawodowe, po 
siadający mieszkanie po­
ślubi ładną panią, doma- 
torkę. Oferty tylko ze 
zdjęciami (zwrot zapew­
niony) „Prasa” Grunwal­
dzka 19 dla 2904g.

Rozwiedziona, H-letnia z 
mieszkaniem, dobrym 
charaktetem, bez nało­
gów pozna pana do lat 
60 o tych samych walo­
rach ż mieszkaniem. Cel 
matrymonialny. Oferty 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 2980g.

UWAGA! UWAGA!
Jeżeli nie podjąłeś jeszcze nauki 
po ukończeniu szkoły podstawowejZGŁOŚ SIĘ DO:
Przedsiębiorstwa Uprzemysłowionego 
Budownictwa Rolniczego w Poznaniu 
ul. Żmigrodzka nr 41/49, nr kodu 60-171KTÓRE OGŁASZA DODATKOWY NABÓR UCZNIÓW W ZAWODACH:

murarz, cieśla, elektromonter, 
blacharz-dekarz, ślusarz, stolarz.Napisz — otrzymasz odwrotnie wyczer­pujące informacje o warunkach nauki.Informacje telefoniczne — 67-60-11, w. 4.3473-K1

Przetargi
Związek Spółek Wodnych w Sycowie, ul. Mic­kiewicza 5, ogłasza-

PRZETARG na sprzedaż samochodu do­
stawczego typ Zuk A-03, rok produkcji 1965, na wartość 42.500 zł.Przetarg odbędzie się w dniu 17. VIII. br. o godz. 10, przy ul. Mickiewicza 5. 1671-K2

Okręgowe Przedsiębiorstwo Przemysłu Mięs­
nego w Poznaniu, ul. Garbary nr 101/111 — ogłasza

PRZETARG OGRANICZONYna wykonanie do dnia 30. X. 1976 roku następujących robót :
zmiany systemu centralnego ogrzewania 
budynku dyrekcji i przedszkola na terenie 
Zakładu.Do składania ofert z orientacyjną kalkulacją zapraszamy przedsiębiorstwa państwowe i spół­dzielcze.Oferty należy składać w zalakowanych ko­pertach w Dziale Głównego Energetyka OPPMs w Poznaniu, ul. Garbary 101/111.Komisyjne otwarcie ofert nastąpi w 15 dniu o godz. 11, licząc od daty ukazania się ogło­szenia.Zastrzega się prawo wyboru oferenta bez po-dania uzasadnienia. 3360-K1

+ Z głębpkim żalem zawiadamiamy, że w dniu
23 lipca 1976 r. zmarła nasza ukochana cór­

ka, siostra, szwagierka, siostrzenica, ciocia, 
kuzynka, śp.

HALINA RÓŻYCKA
Pogrzeb odbędzie się 27. 7. 1976 r. o godz. 10.36 

na cmentarzu na Górczynie.
W nieutulonym smutku

Prosimy o nieskładanie kondolencji.
Findera 62/109.

tDnia 23 lipca 1976 roku, po ciężkiej choro­
bie zasnął w Bogu w 38 roku życia i 14 roku 
kapłaństwa, śp.

ks. IDZI STRUGAŁA
długoletni wikariusz parafii św. Marcin* 

w Swarzędzu.
Nabożeństwo żałobne odprawione będzie w 

poniedziałek 26 lipca o godz. 16, w kościele pa­
rafialnym św. Marcina w Swarzędzu — następ­
nie przewiezienie zwłok do kościoła parafial­
nego w Kuślinie. We wtorek o godz. 15, msza
św. i złożenie zwłok w 
Michorzewie.

W imieniu kapłanów 
Poznaniu oraz rodziny

ks.

grobowcu rodzinnym w

dekanatu św. Ducha w 
i parafii św. Marcina
kan. A. Cieciora 

dziekan
4478g

+ Dnia 23 lipca 1976 roku, zmarła po długich 
i ciężkich cierpieniach, namaszczona Oleja­

mi św. moja ukochana żona, matka, babcia, 
przeżywszy lat 57, śp.

IRENA TOMCZAK
z domu Nowak

Pogrzeb odbędzie się dnia 27 bm. • godz. 9.15 
na cmentarzu junikowskim.

W głębokim smutku pogrążony

uL Źródlana 11.
mąż z rodziną

1887-U3

+ W dniu 21 lipca 1976 roku, zmarła nagle 
moja ukochana żona, nasza najdroższa sio­

stra, szwagierka, bratowa i cioteczka, przeżyw­
szy 56 lat, śp.

ANNA GRZEGORZEWSKA
z domu Grzeszkowiak

Pogrzeb odbędzie się dnia 27 bm. o godz. 14.15 
na cmentarzu na Junikowie.

W głębokiej żałobie pogrążony
mąż z rodziną

uL Chełmońskiego 14 m. 7. 1889-U3

tDnia 20 lipca 1976 roku, zasnęła w Bogu po 
ciężkich cierpieniach nasza najdroższa mat­
ka, teściowa, babcia i prababcia, śp.

JULIANNA MICHALAK
I voto Kolasińska 

z domu Barełkowska

Pogrzeb odbędzie się dnia 27 bm. o godz. 16.25 
na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążony

uL Marszałkowska 4 m. 2.

syn z rodziną

1888-U3

Wojewódzka Spółdzielnia Mleczarska - Zakład 
Obrotu Towarowego w Poznaniu, uL Składo­wa 5 — ogłasza

PRZETARG NIEOGRANICZONY
na naprawę główną autobusu marki „San”
H-100. Termin wykonania do końca paź­dziernika 1973 r.W przetargu mogą wziąć udział przedsiębior­stwa państwowe, spółdzielcze i prywatne.Oferty wraz z kosztorysem prosimy składać pod wyżej podanym adresem w terminie 14 dni od daty ukazania się ogłoszenia.Otwarcie ofert nastąpi dwa dni po upływie terminu składania ofert.Zastrzega się dowolny wybór oferenta, wzgl. unieważnienie przetargu bez podania przy­czyn. 3523-K1

_________ Komunikat y.
Zarząd Dróg i Mostów w Poznaniu zawiada­mia, że w związku z remontem nawierzchni — 

zostaje zamknięty dla ruchu prawy pas ul. 
Pułaskiego przed skrzyżowaniem z aleją 
Wielkopolską na okres od 26. VII. 1976 r. 
do 2S. VII. 1976 r. 3542-K1

Wojewódzki Zespół Specjalistyczny Chorób 
Płuc i Gruźlicy w Poznaniu — zawiadamia, że od dnia 1 lipca do dnia 31 sierpnia 1976 r. — 
dzielnicowe pracownie radiofotograficzne w 
Poznaniu, wykonujące małoobrazkowe zdjęcia 
płuc, czynne będą w godzinach od 10—16 z wy­
jątkiem sobót. 3375-K1

Pracownicy poszukiwani
Zakłady Sprzętu Oświetleniowego „POŁAM -
POZNAŃ’ zatrudnią zaraz:KOBIETY lub MĘŻCZYZN
— ślusarzy, tokarzy, frezerów, lakierników, 

galwanizerów, a także do przyuczenia 
w tych zawodach,

— uczniów po szkole podstawowej.Warunki pracy i płacy wg Układu Zbioro­wego Pracy dla Przemysłu Maszynowego — do omówienia w Dziale Spraw Pracowniczych — Poznań, ul. Smoluchowskiego 13/15, telefon 67-12-41 (dojazd tramwajami — 1, 3, 6, 13, 15, 17).Zakłady zapewniają dla zamiejscowych kwa­tery prywatne.  3478-K1
Przedsiębiorstwo Państwowej Komunikacji Sa 
mochodowej w Poznaniu :

— Oddział I PKS w Poznaniu,ul. Towarowa 17/19 (dw. autobusowy),
z

— Oddział II PKS w Poznaniu, ul. Traugutta 1/9,
— Oddział III PKS w Poznaniu, ul. Towarowa 39/43,
— Oddział PKS w Gnieźnie, ul. Czerwonej Armii 9/11, atrudni zaraz:
— kandydatów bez prawa jazdy celem prze­

szkolenia na kierowców kat. C lub D;
— kierowców z kategorią I, II i III (C, D -|- E) 

prawa jazdy, ładowaczy oraz operatorów 
mechaników urządzeń przeładunkowych.Zgłoszenia należy kierować do działów kadr i szkolenia zawodowego wyżej wymienionych oddziałów.Kierowcom zalicza się do stażu pracy okres zatrudnienia w transporcie niezorganizowanym, a kierowcom autobusowym również w trans-porcie zorganizowanym. 3415-K1

+ W dniu 23 lipca 1976 roku, odszedł od nas 
na zawsze najukochańszy mąż, ojciec, dzia­

dek i teść, przeżywszy lat 70, śp.

JAN PAETZ
emeryt PKP

Pogrzeb odbędzie się dnia 27 bm. o godz. 10.50 
na cmentarzu na Górczynie.

W głębokim żalu i smutku pogrążona

ul. Modra 23 m. 8.
żona z rodziną

1886-U3
m

tDnla 24 lipca 1976 roku, zmarł po długich 
i ciężkich cierpieniach, śp.

LUDOMIR KLEJNIAK
emeryt PKP.

Pogrzeb odbędzie się dnia 27 bm. 
na cmentarzu Miłostowo.

W żalu pogrążona

ni. Łozowa 81 m. 2.
żona z

assn

o godz. 14,

rodziną
1885-U3

+ Dnia 21 lipca 1976 roku, zmarła nagle uko­
chana żona, mamusia, teściowa 1 babcia, 

przeżywszy lat 54, śp.

CZESŁAWA KROBSKA
z domu Przeniczka

Pogrzeb odbędzie się dnia 27 bm. o godz. 13.05 
na cmentarzu junikowskim.

Strapiona
RODZINA 

pl. Młodej Gwardii 1 m. 6. 4462g

Dnia 21 lipca 1976 r. zmarła niespodziewanie 
nasza długoletnia pracownica

ANNA GRZEGORZEWSKA
W Zmarłej straciliśmy serdeczną koleżankę, 

ofiarnego i cenionego pracownika.
Rodzinie Zmarłej wyrazy serdecznego współ­

czucia składają
Zespół Opieki Zdrowotnej Poznań - Jeżyce 

żłobek ' 
aL Wielkopolska 21/25

ZDZISŁAWA SRAMSKA

Dnia 22 lipca 1976 r. zmarła nasza długoletnia 
i wzorowa pracownica

1866-K3

Żegnamy z żalem sumienną koleżankę pracy.
Rodzinie Zmarłej wyrazy serdecznego współ­

czucia składają:
Dyrekcja — Komitet Zakładowy PZPR 

Rada Zakładowa — załoga 
„AGROMET-ROFAMA”

Fabryki Maszyn Rolniczych w Rogoźnie Wlkp.
____________ _ 1880-K3Kusnun



Dokończenie ze str. 1

Igrzyska Olimpijskie na półmetku

kurencje wioślarskie Igrzysk. Ro­
zegrano finały mężczyzn o miej­
sca od 1 do 6 oraz tzw. małe fi­
nały o miejsca od 7 do 12.

Na starcie stanęły m. in. trzy 
polskie osady: czwórka ze ster­
nikiem, dwójka oez sternika i 
dwójka ze sternikiem. Tylko 
ostatnia osada startowała w fi­
nale „A” walcząc o medale olim 
pijskie, natomiast dwie pozosta­
łe w finałach J3”.

Jako pierwsza z naszych osad 
wystąpiła czwórka ze sternikiem.

Nasi wioślarze płynęli bardzo 
ambitnie. Na półmetku wyprze­
dzili Francuzów i reprezentantów 
USA i w końcu zajęli 2 miejsce 
w finale „B” co dało im 8 pozy­
cję w klasyfikacji.

W wioślarskim finale ,,B” w 
dwójce bez sternika Polacy za­
jęli 5 miejsce.

FINAŁY „4”

Złoty medal — Pertti Karpinnen 
(Finlandia), srebrny — Peter Mi- 
chael Kolbe (RFN), brązowy — 
Joachim Dreifke (NRD).

Dwójka bez sternika: złoty me­
dal — NRD, srebrny — USA, brą 
zowy — RFN.

Dwójki podwójne: złoty medal 
— Norwegia, srebrny medal — 
W. Brytania, brązowy medal — 
NRD.

Czwórki bez sternika: złoty me 
dal — NRD, srebrny — Norwegia, 
brązowy — ZSRR.

Czwórki ze sternikiem: złoty — 
ZSRR, srebrny — NRD, brązowy 
— RFN.

W dwójkach ze sternikiem roz­
wiały się ostatnie nadzieje na 
jakikolwiek sukces olimpijski na­
szych wioślarzy. Osada Ryszard 
Stadniuk, Grzegorz Stellak i Ry­
szard Kubiak zajęła w finale 
ostatnie, szóste miejsce. Polacy 
wylosowali 6 tor. a przed nimi 
osady startujące na tym samym 
torze, zajmowały z reguły 5 albo 
6 miejsca. Od toru w wioślar­
stwie sporo zależy. Ale tym ra­
zem chyba nie tylko tor był wi­
nien niepowodzeniu polskich wio­
ślarzy. Polacy dobrze wystarto­
wali, ale w miarę upływu czasu 
pozostawali coraz bardziej w ty­
le.

A oto wyniki: 1. NRD — 7.58,09, 
2. ZSRR — 8.01,82, 3. CSRS — 
8.03,28, 4. Bułgarid — 8.11,27, 5. 
Włochy — 8.15,97, 6. Polska — 
8.23,02.

LEKKOATLETYKA

Z trzech polskich sprinterów, 
startujących w biegu na 200 m, 
do drugiej eliminacji awansowali 
Zenon Nowosz i Bogdan Grze> 
szczak. Odpadł natomiast Marian 
Woronin. Nowosz biegnąc w . 5 
serii, uzyskał rezultat 21,99, zajmu 
jąc drugie miejsce za Włochem 
Piętro Mennea — 20,93. Drugą loka 
tę wywalczył również w szóstej se 
rń Bogdan Grzejszczak osiągając 
21,35. Zwyciężył Anglik Ainsely 
Bennett — 21,26. Półfinalista bie­
gu na 100 m Marian Woronin tym 
razem wypadł najsłabiej z naszej

trójki sprinterów. Jego wynik 21.90 
dał mu zaledwie 5 lokatę, a więc 
Polak znalazł się poza premiowa­
ną awansem pierwszą czwórką. 
Serię tę wygrał Jamajczyk Do­
nald Quarrie, uzyskując najlepszy 
czas eliminacji — 20,85.

*

Bardzo interesująco zapowiada 
się olimp J ski finał rzutu oszcze­
pem mężczyzn. W eliminacjach, 
w których startowało 23 zawod­
ników, minimum kwalifikacyjne 
— 79 m uzyskało aż 16, w tym 14 
rzutami powyżej 80 m. Najle^ze 
wyniki uzyskali Fin Seppo Ho-zi- 
nen 89,76 i Węgier Miklos Nemeth 
— 89,28. Reprezentant Polski Piotr 
Bielczyk miał siódmy rezultat — 
uzyskamy w pierwszym rzucie — 
82,56.

Do niespodzianek należy zali­
czyć wyeliminowanie dwóch Wę­
grów Sandora Borosa i Ferenca 
Paraci oraz Szwajcara Ursa Wart­
burga. Dopiero w trzeciej próbie 
zdobył awans do finału Michael 
Wessing (RFN) — 82,54.

tylko Polakowi Kazimierzowi Li­
pieniowi w kategorii 62 kg oraz 
Finowi Ukkoli w kategorii 57 kg. 
Polacy zdobyli ponadto dwa brą 
zowe hiedale.

Przedstawiciele Rumunii wywal 
czyli 4 medale srebrne i jeden brą 
zowy, a Bułgarzy — 3 srebrne i 
2 brązowe. 30 medali olimpijskich 
w zapasach w st. klasycznym zdo 
byli przedstawiciele 11 państw, w 
tym 26 wywalczyli reprezentanci 
krajów socjalistycznych.

Rzadko się zdarza, aby przed­
stawiciele któregoś z państw uzy­
skali w dyscyplinie olimpijskiej 
tak miażdżącą przewagę, jak re­
prezentanci ZSRR w zapasach w 
stylu klasycznym. Zdobyli oni w 
10 konkurencjach 8 złotych meda­
li, jed«.r srebrny i jeden brązowy. 
Poza reprezentantami Kraju Rad, 
złote medale udało się wywalczyć

W związku z wycofaniem się z 
Igrzysk Olimpijskich krajów afry 
kańskich odwołano w sumie 31 
spotkań w grach zespołowych. Pił 
ka nożna — 9 meczów, koszyków 
ka — 7, hokej na trawie — 6, 
piłka ręczna — 5 i siatkówka — 4.

*
Jednym z bohaterów Igrzysk w 

Montrealu jest pływak amerykań 
ski John Naber, ^fctóry zdobył 
już 4 złote medale.

„Cieszę się ze swoich sukce­
sów — powiedział Naber, ale my­
ślę, że popularność może być tak 
że męcząca. Nie mam zamiaru ro 
bić pieniędzy dzięki swym osiąg­
nięciom sportowym. Otrzymałem 
już kilka propozycji reklamowa­
nia różnych towarów, ale wszyst 
kie odrzuciłem.

♦
„O losach zwycięstwa zadecydo 

wały przede wszystkim nerwy — 
powiedział złoty medalistą w 
strzelaniu skeetowym Josef Pa- 
nacek (CSRS). Stawka była nie­
słychanie wyrównana i elemen­
tem decydującym była odporność 
psychiczna. Przyznam się, że nie 
bardzo wierzyłem w swe szanse.

Jeszcze teraz trudno uwierzyć ml 
w to, że zdobyłem mistrzostwo 
olimpijskie”.

*
Triumfator Olimpiady monachij 

skiej — Walery Borzow stracił 
szanse na drugi medal w Mon­
trealu. W nieazielę Borzow nie 
stanął na starcie 200 m. ponieważ 
dokucza mu dawna kontuzja. 
Warto dodać, ze jeszcze przed kil 
koma tygodniami start Borzcwa 
w Montrealu stał pod znakiem za­
pytania. Coraz częściej mówi się 
że Borzow prawdopodobnie bę­
dzie musiał zrezygnować z dalszej 
kariery sportowej.

*
Szwajcarska firma Swiss Tai- 

ning, której urządzenia mierzą 
czasy na tegorocznych Igrzyskach 
Olimpijskich we wszystkich kon­
kurencjach,podpisała już umowę 
z organizatorami XXII Olimpiady. 
Tak więc podczas Igrzysk Olimpij 
skich w Moskwie pomiarami czasu 
zajmować się będzie również fir­
ma Swiss Taining.

*
Salon fryzjerski w wiosce olim­

pijskiej częściej odwiedzają za­
wodnicy niż zawodniczki. Sportow 
cy częstokroć każą sobie robić 
wymyślne fryzury w stylu afro, 
a niektórzy Amerykanie zaplatają 
sobie warkocze.

*
Najwięcej korespondencji w 

wiosce olimpijskiej otrzymują spor 
towcy USA. Na dalszych miej­
scach są ekipy RFN, W. Brytanii, 
Włoch i Japonii.

•
Sławny kolarz francuski — 7- 

krotny mistrz świata i' dwukrotny 
mistrz olimpijski w sprincie Da­
niel Morelon obchodził w sobotę 
32 urodziny. Nie udało mu się jed 
nak, tak jak naszemu ciężarowco­
wi Zbigniewowi Kaczmarkowi od

nieść w dniu urodzin, zwycięstwa. 
Przegrał decydujący pojedynek z 
reprezentantem CSRS Antonem 
Tkacem i musiał zadowolić się 
srebrnym medalem.

„Nie przypuszczałem, że Tkać 
zaatakuje tak wcześnie — powie­
dział Morelon. Kiedy Czechoslo- 
wak ruszył do przodu myślałem, 
że jest to zwykły bluff. Potem, 
niestety, nie udało się odrobić 
straty”.

Podczas zawodów lekkoatlety­
cznych na Stadionie Olimpijskim 
często zdarzają się falstarty. Po­
wód — wielu widzów na trybu­
nach ma aparaty fotograficzne i 
robi zdjęcia. Błyski fleszów de­
koncentrują i często mylą zawód 
ników, którzy za wcześnie wyru­
szają z bloków startowych.

Trzeci złoty medal dla Pol­
ski wywalczył zapaśnik w sty 
lu klasycznym Kazimierz Li­
pień, który wygrał kategorię 
62 kg. Również dobrze spisali 
się jego dwaj koledzy Andrzej 
Skrzydlewski i Czesław Kwie 
ciński. Zdobyli oni brązowe 
medale w swoich kategoriach. 
Poniżej podajemy najciekaw­
sze rezultaty konkurencji,

Złoiy i brązowe medale polskich zapaśników
punktowali 60:56, 60:52 , 60:54, 60:55, 
60:53 dla zawodnika ZSRR.

KOLARSTWO

jakie odbyły się w sobotę 
olimpijskich arenach.

na

ZAPASY

JEDEN ZŁOTY
DWA BRĄZOWE

Trzeci złoty medal na Igrzyskach
Olimpijskich Montrealu wy-
■walczył dla Polski zapaśnik w sty 
lu klasycznym Kazimierz Lipień. 
Wygrał on kategorię 62 kg. Jest to 
10 medal tego zasłużonego zawód 
nika, bowiem dwa złote zdobył na 
mistrzostwach Europy, dwa na 
mistrzostwach świata oraz brązo­
we na mistrzostwach świata i Eu-

ropy. Po raz pierwszy jednak wy 
walczył złoty medal olimpijski.

Po Kazimierzu Lipieniu, który 
wy walczył złoty medal, w finało­
wych walkach wystąpili jeszcze 
Andrzej Skrzydlewski oraz Cze­
sław Kwieciński, którzy mieli za 
przeciwników zawodników Bułga­
rii Kamena Goranowa oraz Sto- 
jana Iwanowa. Skrzydlewski jak 
i Kwieciński swoje walki prze­
grali, lecz obydwaj zdobyli brą­
zowe medale.

Start naszych zapaśników w sty 
lu klasycznym można uznać za u- 
dany. Zdobyli oni trzy medale, a 
ponadto trzy punktowane miej­
sca. Henryk Tomanek w wadze 
+100 kg (4 miejsce), Adam Ostrów 
ski w kategorii 82 kg (6 miejsce) 
i Andrzej Suproń w wadze 68 kg 
(5 miejsce).

Natychmiast po ostatniej walce 
Polaków przedstawiciel PAP prze 
prowadził rozmowę z trenerem Ja 
nuszem Tracewskim. Był on tro-

chę zdenerwowany i rozczarowa­
ny tym, że jego pupile Skrzydlewski 
i Kwieciński nie wykorzystali o- 
gromnej szansy zdobycia srebr­
nych medali. „Walczyli ospale, jak 
by pogodzjli się już z brązowymi 
medalami. A może zabrakło sił i 
kondycji. Wszystko jest możliwe”. 
Olimpiada — zdaniem Janusza Tra 
cewskiego — jest imprezą specyfi 
czną. Zawodnik, który walczy o 
tytuł mistrza świata czy Europy 
nie odczuwa żadnej tremy. Na 
Olimpiadzie wykazuje niezwykłe 
zdenerwowanie. „Poziom turnieju 
olimpijskiego uważam za niesły­
chanie wysoki”.

STRZELANIE

cyjnego, które wynosiło 60 m za­
brakło mu 58 cm do finału.

JESZCZE JEDEN „BRĄZ”

Bardzo dobrze natomiast spisali 
się w eliminacjach nasi tyczka- 
rze. Cała trójka: Wojciech Buciar 
ski, Władysław Kozakiewicz i Ta­
deusz Ślusarski wystąpi w finale. 
Minimum kwalifikacyjne wynosi­
ło 5,10 m. Władysław Kozakiewicz 
i Wojciech Buciarski już w pierw 
szych próbach z dużym zapasem 
pokonali tę wysokość. Nieco kło 
potów miał Tadeusz Ślusarski, któ 
ry po nieudanym pierwszym sko­
ku w drugim jednak pewnie już 
zaliczył 5,10. Niespodzianką było 
wyeliminowanie tyczkarza ZSRR 
Jurija Isakowa, który trzykrotnie 
strącił poprzeczkę na wysokoś­
ci 5,10 m.

Dzisiaj w Montrealu
(według czasu polskiego)

Godz. 13 — szermierka — elim., 
szabla drużyn.

Godz. 15 kolarstwo szosowe
— wyścig indywidualny.

Godz. 15 — lekkoatletyka — 
eliminacje 110 m płotki, młot 
mężczyzn, skoki wzwyż koniet, 
pięciobój (w dal), elim. biegi na 
400 m mężczyzn, 200 m kobiet.

Godz. 
finał —

17.30 lekkoatletyka
skok o tyczce, między-

biegi w biegu na 110 m przez płot 
ki, finał w rzucie oszczepem, pół­
finał biegu na 200 m, międzybiegi 
na 200 m mężczyzn.

Godz. 18 — boks — eliminacje.
Godz. 18 — żeglarstwo — szósty 

wyścig w 6 klasach.

Godz. 21 koszykówka męż-
czyzn — półfin. (2 spotk.).

Godz. 21.20 lekkoatletyka
międzybiegi kobiet na 200 m, fi­
nał biegu na 800 m kobiet, fi­
nały mężczyzn w biegach 200 i
10 000 m.

Godz. 22 podn.
110 kg — grupa A.

Godz. 24 piłka
czyzn — 3 spotkania
łowe).

Godz.
Godz.

ciężarów

ręczna męż- 
(rozgr. fina-

24 — boks — eliminacje.
0.30 — siatkówka męż-

czyzn — 2 spotkania.
Godz. 1' — judo + 93 kg — fi­

nały.

Sukcesem reprezentantów Pol­
ski zakończył się otatni dzień za­
wodów strzeleckich na Igrzyskach 
Olimpijskich. Tego dnia startowa 
li tylko skeetowcy. Był to już 
trzeci dzień zmagań o olimpijskie 
medale. Doskonale finiszował nasz
najmłodszy 
Gawlikowski,

zawodnik Wiesław
zdobywając w

trudnej konkurencji brązowy 
dal.

Ostateczna klasyfikacja:

2.

14.

J. Panacek (CSRS) — 198
E. Swinkels (Holan.) — 198
W. Gawlikowski (Polska)

— 196
A. Socharski (Polska) — 192

LEKKOATLETYKA

FINAŁY
100 m mężczyzn:
1. H. Crawford (Trynidad)
2. D. Quarrie (Jamajka)
3. W. Borzow (ZSRR)

kula mężczyzn:

tej 
me

pkt. 
pkt.

pkt. 
pkt.

W sobotę odbyły się eliminacje 
w rzucie dyskiem, w których star 
tował m. in. Polak Stanisław Wo- 
łodko. Naszemu reprezentantowi 
nie powiodło się, niestety. Wołod- 
ko w trzeciej próbie osiągnął 
59,42, ale do minimum kwalifika-

Pierwszy medal strzelców
Po niepowodzeniach Józefa Zapędzkiego, w nocy z piątku 

na sobotę (czasu polskiego) nadeszła ze strzelnicy olimpij­
skiej miła wiadomość. Debiutant w ekipie — Jerzy Gresz­
kiewicz zdobył brązowy medal w konkurencji strzelań do
biegnącego 
piątkowych 
zamknięciu

STRZELANIE

dzika. Poniżej podajemy najciekawsze wyniki
konkurencji, 

numeru.
które otrzymaliśmy już po

(Japonia) — 19,375, 3. H. Kajiyama 
(Japonia) — 19,275.

Poręcze: 1. S. Kato (Japonia) — 
19,675* pkt., 2. N. Andrianow 
(ZSRR) — 19,500. 3. M. Tsukahara 
(Japonia) — 19,475.

Drążek: 1. M. Tsukahara (Japo 
nia) — 19,675 pkt., 2. E. Kammotsu
(Japonia) 19,500, 3. E. Glenger

— 10,06
— 10,08
— 10,14

Turniej indywidualny florecistek

3 E. Antonowa (ZSRR) — 4:10,24
czwórka podwójna
1. NRD — 3:29,99
2. ZSRR — 3:32,49
3. Rumunia — 3:32,76

ósemki
1. NRD — 3:33,32
2. ŻSRR — 3:36,17
3. USA — 3:38,68

czwórka ze sterniczką
1. NRD — 3:45,08
2. Bułgaria — 3:48,24
3. ZSRR — 3:49,38

dwójka podwójna
1. Bułgaria . — 3:44,36
2. NRD — 3:47,86
3. ZSRR — 3:49,93

dwójka bez sterniczki
1. Bułgaria — 4:01.22
2. NRD — 4:01,54
3. RFN — 4:02,35

SZERMIERKA

1.

Dwa ostatnie komplety medali 
w torowych konkurencjach kolar
skich rozdzielone zostały w 
botę na montrealskim torze.

4 km ha dochodzenie 
nowo:

Złoty medal zdobyła 
RFN, srebrny — zespół
brązowy — W. Brytanii.

so-

— druży­

drużyna
ZSRR, a

finały sprintu:
o I miejsce

A. Tkać (CSRS)
— D. Morelan (Francja)

o III miejsce
H. J. Geschke (NRD)

— D. Berkmann (RFN)

PIŁKA RĘCZNA

2:1

2:1

Trwa pomyślna passa polskich 
piłkarzy ręcznych w turnieju olim 
pijskim. Po zwycięstwach nad 
Czechosłowacją i Węgrami w so­
botę w hali „Claude Robillard” 
w Montrealu Polacy pokonali 
USA 26:20 (14:19).

1. U. Beyer (NRD)
2. J. Mironow (ZSRR)
3. A. Barysznikow (ZSRR)

oszczep kobiet:

1.
2.
3.

R. Fuchs (NRD)
M. Becker (RFN)
K. Schmidt (USA)

PŁYWANIE

W sobotę na olimpijskiej

— 21,05
— 21,03
— 21,00

— 65,94 
— 64,70 
— 63,96

pływał
ni wystąpiło dwóch naszych repre
zentantów: Ryszard Żugaj na 
m st. grzbiet, j Cezary Smiglak 
200 m st. klas. Zugaj płynął 
pierwszej serii i uzyskał wynik

200 
na

po
niżej oczekiwań. Zajął on w tym 
biegu przedostatnie, 6 miejscb z 
czasem 2.12,53.

Drugi nasz reprezentant Cezary 
Smiglak, który startował w elimi 
nacjach na 200 m st. klas, rów­
nież nie spełnił pokładanych w 
nim nadziei. Popłynął w czwartej 
serii eliminacyjnej zajmując 6 
miejsce, a wynik 2.27,41 jest gor­
szy od należącego do niego rekor 
du Polski o 1,4 sek.

FINAŁY
100

1. H.

m st. klas, kobiet:

I. Schwarczengerger (Węgry)

PODNOSZENIE CIĘŻARÓW

2.
3.

M. Colljno (Włochy)
E. Biełowa (ZSRR)

— 4 zw.
— 4 zw.
— 3 zw.

Wyniki dwuboju wagi
1. W.
2. B.

Szarij (ZSRR) 
Błagojew (Bulg.) 
Stojczew (Bułg.)

półciężkiej
— 365,0
— 362,5
— 360,0

BOKS MEDALE
W sobotę na olimpijskim ringu 

w Arena Maurice Richard wystą­
piło dwóch polskich pięściarzy. 
Leszek Kosedowski w wadze piór 
kowej i Bogdan Gajda w' wadze 
lekkiej. Przeciwnikiem KosedoW- 
skiego był reprezentant Kanady 
Camille Huard. Polak wygrał wal 
kę na punkty 5:0 1 awansował do 
ćwierćfinałów. Sędziowie punkto­
wali: 59:57, 59:58, 59:57, 59:58, 60:57.

W sobotę zakończył olimpijskie 
występy nasz reprezentant wagi 
lekkiej Bogdan Gajda, który w 
1/8 finału przegrał z Wasilijem So- 
łominem (ZSRR) 0:5. Sędziowie

Po siódmym dniu Igrzysk i ro-
zegraniu 82 konkurencji podział 
medali jest następujący;

zł. sr. br. raz.
ZSRR 21 23 17 61
NRD 19 11 9 39
USA 14 14 10 38
Bułgaria 4 6 3 13
RFN 4 3 5 12
Rumunia 3 5 5 >13
Japonia 3 4 6 13
Polska 3 2 4 9
CSRS 2 2 1 5
Węgry 2 1 4 7
W. Brytania 2 1 2 5

Piłkarski Puchar Lata

Wspaniale finiszują nasi strzel­
cy. Na dzień przed zakończeniem 
zawodów debiutant w ekipie Je­
rzy Greszkiewicz zdobył w kon­
kurencji strzelań do sylwetki 
biegnącego dzika brązowy medal. 
Jest to tym większy sukces, ze 
przyszedł niespodziewanie.

Jerzy Greszkiewicz po pierw­
szym dniu zawodów znajdował się 
na 5 miejscu z wynikiem 380 punk 
tów. Jak sam powiedział przega­
pił serię c wolnych przebiegach, 
uzyskując wyniki grubo poniżej 
swoich możliwości. W pierwszej 
serii miał 93 pkt.. natomiast w 
drugiej 94 pkt. Doskonale nato­
miast zaprezentował się w trud­
niejszych seriach: szybkim prze­
biegu sylwetki dzika. W pierw­
szej osiągnął 97 pkt.. natomiast w 
drugiej 96 pkt. Suma tych wy­
ników dała mu 2 miejsce po pro 
wadzącym w konkurencji Alek­
sandrze Gazowie.

W piątek zawodnicy oddali dwie 
serie po 10 strzałów. Pierwsza w 
przebiegu wolnym, a druga w 
szybkim. Greszkiewicz yyidząc moż 
liwość wywalczenia medalu zdo­
łał się skoncentrować i ostatecz­
nie wywalczył brązowy medal-

(RFN) — 19.475 i H. Boerio (Frań 
cja) — 19,475.

LEKKOATLETYKA

Chód na 20 km:

3. M.

Ankę (NRD) 
Rusanowa (ZSRR) 
Koszewaja (ZSRR)

— 1.11,16
— 1.13,04
— 1.13,30

200 m st. klas, mężczyzn.

Wilkie (W. Bryt.) — 2.15,11

2.

Wyniki
1. A. Gazów (ZSRR) 

(rekord świata),
579 pkt.

2. A. Kediarow (ZSRR) — 576,
3. J. Greszkiewicz

15. Z. Bagdziewicz
(Polska) — 571, 
(Polska) — 533.

GIMNASTYKA

Wyniki finałów 
na poszczególnych

gimnastyków 
przyrządach:

Ćwiczenia wolne: 1. N. Andria 
now (ZSRR) — 19,450 pkt., 2. W. 
Marczenko (ZSRR) — 19,425, 3. P. 
Kormann (USA) — 19,300.

Kółka: 1. N. Andrianow (ZSRR)
19,650 pkt. 2. Didiatin
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(ZSRR) — 19,550, 3. D. Grecu (Ru­
munia) — 19,500.

Koń z łękami: 1. Z. Magyar 
(Węgry) — 19,700 pkt., 2. E. Kem- 
motsu. (Japonia) — 19,575, 3. N.

(ZSRR) — 19,525.
Skoki: 1. N. Andrianow (ZSRR) 

— 19.450 pkt., 2. M. Tsukahara

1. D.
2. H.
3. P.
17. J.

Bautista (Meksyk) 
Reimann (NRD) 
Frenkel (NRD) 
Ornoch

21. B. Duda

— 1:24.40,4
— 1:25.13,7
— 1:25.29,3
— 1:32.19,2
— 1:33.53,4

R.

400

Skok

2. K.

w dal kobiet:
Voigt (NRD) 
Mcmillan (USA) 
Alfiejewa (ZSRR)

SZERMIERKA

Po niepowodzeniach

Hencken (USA)
Colella (USA)

(rek. świata) 
— 2.17,26 
— 2.19,20

m st. zmień, kobiet:

— 6.72
— 6.66
— 6.60

najsilniej-
szej w ostatnich latach polskiej 
broni szermierczej floretu męż­
czyzn miłą niespodziankę spra­
wił w piątek szpadzista Jerzy Ja 
nikowski, zdobywając 5 miejsce w 
turnieju indywidualnym.

Końcowa klasyfikacja: 1. A.
Pusch (RFN) — 3 zw., 2. J. Hehn
(RFN) — 3 zw. 
gry) — 3 zw.,
gry) 2 zw.
(Polska) — 2 z w.

3. G. Kulcsar (Wę
4. I. Osztrics (Wę-

5. J. Janikowski

2.
3.

Ch.

200

3 D.

Tauber (NRD) — 4.42,77 
(rek. świata)

Gibson (Kanada) — 4.48,10
Smith (Kanada) — 4.50,48

m st.

Naber

Rocca

grzbiet, mężczyzn:

(USA)

(USA)
Harrigan (USA)

WIOŚLARSTWO

— 1.59,19 
(rek. śwjata)

— 2.00,55
— 2.01,35

FINAŁY KOBIET:
jedynki

1. Ch. Scheilblich (NRD) — 4:05,56
2. J. Lind (USA) — 4:06,21

W sobotę i niedzielę rozegrano 
22 spotkania piłkarskie w Pucha­
rze Lata. Polskie zespoły grały na 
boiskach swych przeciwników. W 
ósmej grupie szwedzki Ostera Va 
exjoe pokonał Pogoń Szczecin 
1:0 (1:0). W dziesiątej grupie
szwedzka jedenastka Oerebro SK 
zremisowała z Zagłębiem Sosno­
wiec 1:1 (0:1). W jedenastej gru­
pie zespół KB Kopenhaga prze­
grał z łódzkim Widzewem* 1:3 (1:1).

Oto rezultaty z innych stadio-

Grupa X: Voeestlinz — vojvo- 
dina N. Sad 0:2 (0:1).

x dalekopisem
W 

no ] 
40:56.

I lidze żużlowej Unia Lesz-
przegrała ze Stalą Gorzów 

Najwięcej punktów dla 
Unii zdobyli: Kowalski — 11 i Do 
brucki — io. Dla Stali Gorzów:

nów:
Grupa 

Malmoe
Grupa

I: Beitar Jerozolima
FF
II:

dard Liege 
lin Zach. — 
5:1 (2:0).

1:1 (0:1).
Koege BK Stan-

0:1 (0:0), Hertha Ber- 
Hapoel Beer — Sheva

Grupa IV: Eintracht Brunszwik 
— Banik Ostrawa 0:2 (0:1).

Grupa V: MSV Duisburg — FC
Zurich
Wiedeń

3:2 (0:0), Austria/Wac.
— Zbrojovka Brno 1:2

(0:1), Arvidaberg FF 
Trnawa 1:3 (0:1).

Spartak

Grupa IX: Djurgaarden Sztok­
holm — Sturm Graz 3:0 (0:0).

Grupa XI: IK Kristian AND —
VSS Koszice 0:1 (0:1).

Grupa VI: Lillestroem SK —
Austria Salzburg 1:0 (1:0).

Grupa VII: Vitoria Guimaraes — 
Holbaek 4:0 (1:0).

Grupa IX: ST. Gallen — ROW 
Rybnik 4:1 (1:0).

Jancarz i Wożniak — po 12.
W Erbach (RFN) zakończył się 

międzynarodowy turniej piłkarski. 
W finale zmierzyły się holender­
ski pierwszoligowiec FG Twente 
Enschede i krakowska Wisła. Wy 
grali Holendrzy 2:1 (1:0). Mecz 
stał na dobrym poziomie.

Polscy młodzi tenisiści biorą 
udział w turnieju o Puchar Galea 
w hiszpańskiej miejscowości Mur 
cia. Po trzech grach meczu Po1- 
|.oa ~ Belgia Prowadzą Belgowie

To turnieju „Thurn und Taxis” 
Xł?«Zy^ Się PO1SCV hokeiści na lo 
dzie. W meczu w Bad Nauheim 

^Udu Pognali druży 
nę EV Rosenheim 7:1 (4:0, 2:1 PO) 

polskiego zespołu zdó
Pytel ~ 2 oraz Chowaniec 

JaskTrski. NledZielSki’ K1°cek i 

arcymistrzów w Amsterdamie ma dwóch zwy­
cięzców. Zostali nimi Wiktor 
M?iA?n23t-(ZSRR) ł AnSHk Tony 
Miles, którzy w 15-rundowym tur 
nieju zdobyli po 9,5 pkt.


